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Niesłychany teror w Wiedniu 
Wzmożenie kursu antusemitftie&o.-*afi odbywa s i ą MUe-

ruzaeja ż u c i a Gospodarczego A l l c t r S o 

B u e r c k e l m i a n o w a n y g e n e r a l n y m k o m i s a r z e m n a A u s t r i ą 
WIEDEŃ, 25 kwietnia, cesarza Karola. W roku 1936 wydal rzad 

(PAT) Od paru dni wzmógł się w Schiischnlgga ustawę o zwróceniu ma 
Wiedniu 

KURS ANTYSEMICKI. 
Przed szeregiem sklepów zostało zarzą­
dzone pikietowanie przez Żydów, zmu­
szonych do tego przez członków S. A., 
Przy czym Żydzi trzymają w rękach ta­
blice z napisami, ostrzegającymi aryj-
czyków przed kupnem. Ponadto w tych 
dniach zanotowano wypadki czyszcze­
nia swych lokali przez Żydów właści­
cieli kawiarń I sklepów pod nadzorem 
S. A. 

WIEDEŃ, 25 kwietnia. 
(PAT) Kanclerz Hitler wystosował 

do Seyss-lnquarta list, w którym zawia­
damia go, że 

PRZEDŁUŻA PEŁNOMOCNICTWA 
GAULEITERA BUERCKELA. 

mianując go aż do maja 1939 r. 
KOMISARZEM GENERALNYM NA 

AUSTRIE 
1 zadaniem przeprowadzenia połączenia 
Austrii z Rzesza, i prosi Seyss-Inquarta 
0 okazanie Buerckelowi wszelkiej pomo­
cy w tym względzie. 

WIEDEŃ, 25 kwietnia. 
(PAT) Wczoraj austriacki minister 

sprawiedliwości dr. Huber wygłosił w 
wiedeńskiej rozgłośni odczyt o 
UJEDNOSTAJNIENIU PRAWODAW­
STWA AUSTRIACKIEGO Z NIEMIEC-
y KIM. 
zmienione, względnie nowowprowadz.o-
t!e_ zostaną w ustawodawstwie austria­
ckim w pierwszym rzędzie postanowie­
nia prawa małżeńskiego, przepisy, od­
noszące się do zdrady stanu, 

USTAWODAWSTWO RASOWE, 
system kar więziennych I ustawy o przy 
należności państwowej, przepisy komu­
tacyjne oraz o prawie majoratów 
chłopskich. 
, Niezmienione zostaną: ogólne prawo­

dawstwo cywilne, prawo handlowe, 
Wekslowe i czekowe, procedura cywilna 
1 karna. No\ve powstające spółki akcyj-
"e odpowiednie prawo niemieckie obo­
wiązuje od 14 b. m. 

WIEDEŃ, 25 kwietnia. 
(PAT) Niemieckie Biuro Informacyj­

ne donosi: 
Austriacki rząd krajowy wydał za­

jrzenie 0 konfiskacie majątku Habs­
burgów jeszcze przed wysłaniem listu 
Rończego za Ottonem Habsburgiem. Ma-
,!)fki te były już jak wiadomo skonfi­
skowane w roku 1919 przez pierwszy 
^ ^ b a c k i r z a ^ w ^ k ^ w ^ ^ o ^ M y J t a ^ 

jątków domowi Habsburgów, która jed­
nak dopiero w grudniu 1937 r. weszła w 
życie 1 została natychmiast po przyłą­
czeniu Austrii do Rzeszy przez krajowy 
rząd Austrii zniesiona. Posiadłości Habs­
burgów w Marchii Wschodniej składają 

się przede wszystkim z zamków, do­
mów mieszkalnych i innych nierucho­
mości. Konfiskacie ulegną w Austrii Dol­
nej zamki: Orth, Esslingen, Gross-En-
zersdorf, Eckartsaii wraz z przynależny­
mi do niego gruntami, dalej dobra Voe-
sen.dorf, Laxenburg (bez zamku i parku), 
Boeggstall, oraz majątek Scharfeneck. 

Banknoty austriackie wycofane z obiegu 
Na terenie Austrii wprowadzona została waluta niemiecka 

Berlin, 25 kwietnia. Dawne banknoty i monety austriackie 
(PAT) Zarządzeniem z dnia 23 kwiet-'zostają wycofane z dniem dzisiejszym, 

nia b. r. ustawa Rzeszy o monetach i 'a zamieniane będą mogły być w kasach 
notach bankowych rozciągnęła zostanie urzędowych do dnia 15 maja br. 
na Austrię. I Z chwilą wycofania not austriackich 

Z tą chwilą jedynym pieniądzem o- ustaje również przywilej dla net au-
biegowym w kraju Austrii stają sie śjrod striaekiego banku narodowego, 
ki płatnicze, obowiązujące wR/eszy. 

K o n i e c k a r i e r y P a p e n a 
Wycofuje się on z życia politycznego 
PARYŻ, 25 kwietnia. sko ambasadora Rzeszy_ w Anfarze, 

(PAT) Berliński korespondent Hava- wycofuje się zupełnie z życia ^ " y c z 
sa donosi, że ambasador von Papen, o nego i zamierzai osiąść w swym majątku 
którym mówiono, że ma objąć stanowi- ziemskim Walleriange. 

W Austrii Górnej skonfiskowane zosta­
ną dobra Mattighofen, w Styrii Klein-
krampen, i pałac myśliwski Muerzsieg, 
w Wiedniu skonfiskowany zostanie cały 
szereg domów czynszowych. Ostatecz­
ne podanie wartości skonfiskowanych 
Habsburgom majątków jest narazie nie­
możliwe. 

Akcja oszacowania ich jest w toku. 
WIEDEŃ, 25 kwietnia. 

(PAT) Przewódca chłopów w Styrii 
Hainzel wydał odezwę, wzywającą ćhło 
pów styryjskich do natychmiastowego 
zgłoszenia zbędnych zapasów siana i 
słomy, których brak odczuwa się w 
Niemczech. 

WIEDEŃ, 25 kwietnia. 
(PAT) Prasa ogłasza zarządzenie 

premiera Goeringa jako pełnomocnika 
4-letniego planu gospodarczego, wymie­
rzone przeciw maskowaniu żydowskich 
przedsiębiorstw. Rozporządzenie to za­
brania obywatelom niemieckim pocho­
dzenia aryjskiego zawierania kontrak­
tów na rzecz lub w imieniu Żydów, je­
żeli ten fakt przemilczają wobec swego 
aryjskiego kontrahenta. Karą za te prze­
stępstwa jest areszt, a w cięższych wy­
padkach i więzienie nie niżej jednego 
roku. 

Rada O.Z.N, 
zwołena na sobotę 

Warszawa, 25 kwietnia. 
Na najbliższą sobotę, dnia 30 b. m. o 

Kodz. 9-cj rano, zwołane zostało pierw­
sze posiedzenie Rady Obozu Zjednocze­
nia Narodowego. 

•Jak wiadomo również na sobotę dnia 
3 0 b. m. zwołane jest posiedzenie ple­
narne klubu parlamentarnego OZN, na 
którym wypłynąć ma sprawa wyklu­
czenia z OZN pos. W. Budzyńskiego. 

Dyrektor banku działał na szkodę państwa 
Echa przemówienia wicepremiera inż. Kwiatkowskiego. — Dzieje 
listu, wysianego w dniach konfliktu polsko-litewskiego.—Dymisja 

dyrektora banku 
WARSZAWA, 25 kwietnia. 

W przemówieniu wygłoszonym wc/.o 
raj w Katowicach wicepremier i min. 
skarbu inż. Kwiatkowski, mówiąc o „cia­
snym egoizmie obywateli" zacytował 
pewien fakt, który wzbudził olbrzymie 
poruszenie w warszawskich sferach fi­
nansowych. 

Inż. Kwiatkowski 
UZNAŁ MIANOWICIE ZA CZYN 

HAŃBIĄCY, 
wysłanie przez pewnego polskiego dy-
rcktpra największego banku prywatne­
go w Warszawie listu w przełomowych 
dulach konfliktu polsko-litewskiego w 

marcu r. b. do pewnej firmy przemysło­
wej angielskiej mieszczące] się pod .War 
szawą. 

W liście tym dyrektor owego banku 
odmówił udzielania kredytu 
„ZE WZGLĘDU NA SYTUACJE POLI­

TYCZNĄ". 
Inż. K w i a t k o w s k i przypomniał, 

iż bank którego dyrektor wystosował 
przytoczony list do firmy cudzoziem­
skiej został przed paru laty 

URATOWANY KOSZTEM SKARBU 
PAŃSTWA, 

a dziś wyrządził mu najhaniebniejszą 
szkodę. 

Uroczystości ślubne Króla Albanii 
Hv. Clano świadkiem ślubnym narzeczonego 

Tirana, 25 kwietnia. 
(PAT) Dziś w Tiranie rozpoczęły się 

uroczystości ślubne króla Albanii Zogu 
I-go z hr. Geraldiną Apponyi. 

W godzinach porannych do Tirany 
przybył z Rzymu samolotem włoski mi­
nister spr. zagr. lir. Ciano, który będzie 
świadkiem ślubu ze strony króla Zogu. 
Do portu w Durazzo na okręcie wojen­
nym przybył siostrzeniec króla włoskie 
go ks. Bergamó, który reprezentować 
będzie dwór włoski Ha uroczystościach 
we.selnych w Tiranie. 

Uroczystości weselne rozpoczęły się 
dziś wielkimi manifestacjami ludności, 
w czasie których do zgromadzonych tłu 
mów przemówił prezydent stolicy al­
bańskiej, po czym przy odgłosach salw 
armatnich odbyła się rewia wojskowa, 
pochody młodzieży, organizacyj spolecz 
nvch i t. d. Wieczorem w pałacu kró­
lewskim odbyło się przyjęcie dla gości 
zagranicznych, w czasie którego goście 
zostali przedstawieni królowi Zogu i jc-
go dostojnej narzeczonej.- • 

Warszawska prasa popołudniowa 
stwierdza, iż bankiem o którym mówił 
inż. Kwiatkowski to Bank Handlowy w 
Warszawie, a jego dyrektor to p. Hoff­
man, który przed pół rokiem objął to 
stanowisko. 

Dyr. Hoffman pochodzi z Poznania 
i związany jest z tamtejszymi sferami 
cukrowniczymi. 

. „Wieczór Warszawski" donosi, iż w 
najbliższym czasie ma nastąpić dymisja 
dyr. Hoffmana ze stanowiska naczelne­
go dyrektora Banku Handlowego w 
Warszawie. 

Warszawa, 25 kwietnia. 
W związku z mową' premiera inż. 

Kwiatkowskiego, wygłoszoną w KatOwl 
cach, zarząd Związku Banków w Pol­
sce zebrał sie w dniu 25 b. m. 1 postano 
wił zwrócić się do zainteresowanej in­
stytucji z zapytanjem, jakie kOnsekwen 
cje Instytucja ta wyciągnie z faktu po.la 
nego do wiadomości przez p. wicepre­
miera. Po otrzyman u wyjaśnień zarząd 
Związku zaimic stanowisko. 

Min, Poniatowski 
na Zamku 

W arszawa, 25_kwietnia. 
(PAT) Pan Prezydent Rzeczypospo-

itej przyjął dziś popołudniu ministra rol-
I nictwa i reform rolnych J. Poniatow-
I skiego. 
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Stanowisko Włoch w sprawie Palestyny 
Rzym nie przeciwstawi się polityce Anglii.—Projekt lorda Samu­

ela zmierzający do pacyfikacji Palestyny 
Rzym, 25 kwietnia. 

W związku z zawartym ostatnip 
układem angiclsko-włoskim, który usta­
la pozycje polityczne Wioch i Anglii po 
zdobyciu A b i s y n i i , przedstawiciel 
ZAT-nej w Rzymie otrzymał z źródeł 
dobrze poinformowanych następujące 
wyjaśnienie: Układ angielsko-wloski, 
jak wiadomo, nie wspomina wcale o Pa­
lestynie. Sprawa rozwiązania problemu 
pokojowego współżycia Żydów i Ara­
bów oraz przyszłego ukształtowania 
stosunków politycznych .w Palestynie, 
należy do kompetencji władzy manda­
towej—Angli i . Rząd włoski nie prze­
ciwstawi się wytycznym polityki an­
gielskiej w Palestynie, z chwilą gdy bę­
dą ostatecznie ustalone i wkroczą w sta­
dium realizacji. Rzecz jasna, że interesy 
kontakty Włoch w Palestynie nie po­
winny być zagrożone. Włochy, jako mo­
carstwo śródziemnomorskie zawsze 
zmierzały do szerzenia wpływów wło­
skich w zakresie kulturalnym, religij­
nym i gospodarczym w krajach położo­
nych na wybrzeżach Morza Śródziem­
nego. 

Po tym, gdy osiągnięto porozumienie 
w sprawie stref wpływu w południo­
wej Arabii i nad brzegami Morza Czer­
wonego, po tym gdy uznano, że Morze 
Śródziemne stanowi dla Włoch żywot­
ny punkt oparcia i wyłoniły się perspck 
tywy trwałych stosunków harmonijnych 
z Anglią, sprawa politycznego i admini 
stracyjnego ukształtowania Palestyny 
traci dla Włoch na swej ostrości. Wło­
chy pragną mieć pewność, że Palestyna 
nie będzie wyzyskana jako punkt opar­
cia, który może zagrażać interesom 

włoskim, zaś syjonizm nie przybierze 
formy „syjonizmu strategicznego". 

Stambuł, 25 kwietnia. 
(PAT) Agencja anatolijska donosi z 

Jerozolimy, że lord Samuel, który od­
był niedawno podróż do Palestyny, 
opracowuje nowy projekt, zmierzający 

proc. ludności kraju. Arabowie i Żydzi 
będą korzystali z pewnego rodzaju auto­
nomii. Jednocześnie dokonane mają być 
wybory do rady ustawodawczej, w któ­
rej Arabowie i Żydzi będą reprezento­
wani na zasadzie równości. 

Jak podaje pismo arabskie „Addifaa" 
do uspokojenia umysłów. Projekt ten Żydzi opuścili ostatnio obóz koncentra-
przewiduje zawieszenie broni na prze- cyjny w Saint Jean d'Acre. Obecnie w 
ciąg 10 lat. Do tego czasu liczba Żydów obozie tym internowani są sami Arabo-
w Palestynie nie może przekroczyć 40 wie w liczbie kilkuset. . 

Ostry protest Anglii w Moskwie 
przeciwko aresztowaniu komunistki, obywatelki brytyjskiej 

Londyn, 25 kwietnia, [mowy z 14 lipca 1937 r., która w dro-
(PAT) Znana kormmistka angielska, jdze wymiany not między obu rządami 

44-Ietnia Róża Cohen, urodzona w Lon- ustanawiała, iż rządy te będą sobie na-
dynie i będąca obywatelką brytyjską, [ tychmiast komunikowały każdorazowy 
została aresztowana przez władze so- fakt aresztowania obywatela jednej stro 
wieckle w Moskwie. ny w obrębie jurysdykcji drugiej. Mimo 

Ambasador brytyjski lord Chilston to, przez 8 miesięcy rząd brytyjski nie 
złożył z tego powodu ostrą notę prote- był powiadomiony o aresztowaniu Co-
stacyjną, albowiem Cohen uwięziona zo hen, a wszelkie zapytania o jej los były 
stalą w polowie sierpnia r. ub„ a Nar-, ignorowane, 
domiiidieł utrzymywał od 8 miesięcy, Iż 
władzom sowieckim nic nie jest wiado­
me o miejscu jej pobytu. 

Rząd brytyjski w nocie swej do So­
wietów podkreśla, że postępowanie 
władz sowieckich jest pogwałceniem u-

Róża Cohen, która ostatnio była re­
daktorką działu zagranicznego sowiec­
kiej gazety angielskiej „Mosków Daily 
News", oskarżona jest przez władze 
sowieckie o zdradę stanu i szpiego­
stwo. 

Czesi wydali balon 
i pilotów polskich 

Nowy Sącz, 25 kwietnia. 
(PAT) Dnia 25-go b. m. nastąpiło 

wydanie przez władze czechosłowackie 
na punkcie przejściowym w Miliku pi­
lota Kacpczaka i pomocnika pilota inż. 
Łańcuckiego wraz z balonem i instru­
mentami nawigacyjnymi. 

Wybory gminne w Czechosłowacji 
Zafca* pochodów oiewsvaxomafon>v€h 

Praga, 25 kwietnia. zydenta Benesza) odbyło dziś zebranie, 
(PAT) Rozpisano dziś pierwszą na którym uznało, że żądania, wysunię­

te przez Henleina. są niedopuszczalne. część wyborów gminnych, które odbę­
dą się dnia 22 maja. W ziemi czeskiej 
wybory odbędą się w 144 gminach, w ! Praga, 25 kwietnia, 
tym 47 niemieckich. W ziemi mora w- < (PAT) Zakaz ze strony rządu urzą-
sko-śląskiej wybory odbędą się w 70 j dzania pochodów na dzień 1 maja wy wo 
gminach, z tego w 19 niemieckich, w 40Jłaf gwałtowne ataki w prasie komuni-
na Słowaczyźnie. na Podkarpaciu w 2. stycznej. Dzienniki komunistyczne z or-
22 maja jest pierwszym terminem wybo ganem centralnym „Rude Prawo" na 
rów. Poza tym będą jeszcze dwa ter- czele gro!żą, iż 1 maja dojdzie do żywio-
miny. łowych manifestacyj. które mogłoby na 

Praga, 25 kwietnia. ruszyć okres obecnego pokoju we-
(PAT) Prezydium czeskiej partii na-jwnęfrznego pomiędzy partiami polltycz 

rodowo-socjalistycznej (stronnictwo prelnymi Czechosłowacji. _ 

Z D R O W I E T P S K A R B 
U Ż Y W A J I A T Y M 

Z I O Ł A D R A B R E Y E R A 
5 K T Ó R E S T O S U J E S I Ł G G = 
^ W NASTg,PUJĄCYCH.CHOROBACH: pS=3S 

cena 
Nr. 1 — w kaszlu, astmie, rozedmie płuc 2.5J 
Nr. 2 — w reumatyzmie, artretyżmie, zlej 

przemianie materii, nieczystości 
cery, chorobach skórnych 3.—• 

Nr. 3 — w chorobach żoludkowo-kiszko-
wych, wątrobowych, żółtaczce. 2.50 

Nr. 4 — w chorobach nerwowych, bólu 
głowy, bezsenności, oKólnytn wy­
czerpaniu J.60 

Nr. 6 — w niedokrwistości I ogólnym osła­
bieniu 4.20 

Nr. 7 — w chorobach nerkowych l pęche­
rzowych 3.—• 

Nr. 9 — przeczyszczające w chronicznym 
zatwardzeniu i hemoroidach 1.50 

Do nabycia w oryginalnym opakowaniu w ap­
tekach, składach aptecznych I drogeriach lub 
w wytwórni „ P O L H E R B A " . K R A K Ó W , Podgó­

rze, skr. Nr. 48/e. 
Zainteresowani otrzymują na zadanie darmo 

z wytwórni broszurę. 

Pogrzeli iir. Rosnera 
odbędzie się futro w inwałdzle 

Warszawa, 25 kwietnia. 
(PAT) Minister spraw zagranicznych 

wyznaczył oficjalną delegację na po­
grzeb ś. p. Karola Romera, dyrektora 
protokółu dyplomatycznego i ministra 
pełnomocnego. 

W skład delegacji wchodzą: minister 
Szembek, wicedyrektor departamentu 
zachodniego J. Potocki, zastępca dyrek­
tora protokółu dyplomatycznego Al. Łu­
bieński oraz radca Szwarzenberg-Czer-
ny. — Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bin. 
w Inwaldzie. 

Sekretarz Ligi Narodów 
u amb. Raczyńskiego 

Londyn, 25 kwletnld. 
(PAT) Bawiący w Londynie sekre­

tarz generalny Ligi Narodów, p. Avcnol, 
odwiedził dziś w południe ambasadora 
RzpliteJ i po dłuższej rozmowie na te­
mat aktualnych spraw, związanych z 
działalnością Ligii Narodów, pozostał w 
ambasadzie na śniadaniu, wydanym 
przez ambasadora Raczyńskiego dla ki l­
ku brytyjskich posłów do parlamentu. 

KAHAN 
SUKNA i KORTY 

Klub anty-plotkarski 
JPBorflci zwalcza »ie plolkami 

Londyn, w kwietniu 
Dnia 15 kwietnia londyński Klub An-

ty-Plotkarski obchodził dziesiątą rocz-
ncę swego istnienia. Przy tej okazji 
wygłoszono mnóstwo pięknych prze­
mówień których treści nie publikuje się 
v gazetach, ponieważ i tak powtórzo­
no je natychmiast wszystkim, ' którzy 
chcieli lub nie chcieli o tym słyszeć. 
Brzmi to bowiem paradoksalnie, lecz w 
tym klubie zrzeszeni są najwięksi plot 
karze całej Anglii. Trzeba Jednak przy 
znać, iż ci plotkarze zasługują na praw; 
dziwy szacunek, gdyż czynią wiele do­
brego dla ludzkości. 

Klub założony został dnia 15 kwiet­
nia roku 1928 przez panią Miller, którą 
skłoniły do tego jej własne przykre do. 
świadczenia w związku z plotkami 
Mrs. Miller żyła przez kilka lat w ma­
łym miasteczku w północnej Szkocji 
Przybyła tam ze swym mężem, nie 
znając nikogo, a ponieważ nie szukała 
towarzystwa, przypuszczała, iż zosta­
wią ją z spokoju. Z czasem jednak, 
chcąc nie chcąc, weszła w kontakt 
różnymi ludźmi i w ten sposób zmu­
szona była wysłuchać różne histo­
ryjki o swych współobywatelach. By­
li to zupełnie czcigodni ludzie i Mrs 
Miller dziwiła się niekiedy, że tak cle' 
kawe rzeczy dzieją się w małym mia-
steczku. Cieszyło Ją, iż mogła mieszkać 
w okolicy, gdzie ludzie tak wiele prze 
żywają... 

Dopiero dwa wydarzenia przyczy 
miły się do tego, iż Mrs. Miller zmieniła 
swoje zdanie o małym szkockim mia-

jecien z jej przyjaciół z twarzą śmier­
telnie bladą, na której malowało się 
przerażenie. Kiedy nareszcie zapano­
wał nad sobą, opowiedział pani Miller 
wstrząsającą historię, jaką opowiadali 
sobie wszyscy w miasteczku o niej sa­
mej. Ponieważ wszystko było zmyślo­
ne od „a" do „z", pani Lii i uśmiała się 
serdecznie. Od tego czasu jednak pa­
trzyła zupełnie innymi oczyma na 
wszystko, co się rzekomo działo w mia 
steczku. 

Potem nastąpiło drugie, decydujące 
wydarzenie: Mrs. Miller dowiedziała 
się prawdy w sprawie dwóch par mał­
żeńskich: Cowler 1 Mc Arthur. Mrs. 
Cowler bowiem (tak mówiono w mie­
ście) uciekła z Mr. Mc. Arthur. Po ja­
kimś czasie jednak obydwoje powró­
cili, małżonkowie wybaczyli im eska­
padę i tym samym sprawa właściwie 
była załatwiona. Prowincjonalne mia­
steczko, w którym żyli, było jednak 
bardzo purytańskie i bezbożne postępo­
wanie pani Cowler i pana Mc Arthura 
tak oburzyło wszystkich mieszkańców, 
iż przede wszystkim ucierpiały na tym 
interesy pana Cowlera i pana Mc Ar­
thura. 

Pewnego dnia pani Miller poznała 
panią Mc Arthur i dowiedziała się od 
r.fej całej prawdy. Matka pani Cowler, 
która mieszkała w pobliżu miasta, za 
chorowała ciężko. Zaniepokojona córka 
chciała natychmiast do niej pojechać, 
lecz na nieszczęście samochód jej był 
w reparacji. Mąż jej bawił właśnio w 
sprawach handlowych w Londynie 

swoje zdanie o małym szko 'ck i i t i mia-1 S I N A W U L N U O U W U N J R W U » ^ „ „ ^ j , , , -

sjtczku. Pewnego dnia jijawił się u niej l i mioda kobieta była zupełnie bzziM-

na. Udała się więc do swej przyjaciół­
ki, pani Mc Arthur! z prośbą, by ta z 
nią pojechała, gdyż umiała ona dosko­
nale prowadzić samochód. Okazało się 
jednak, że dziecko pani Mc Arthur za­
chorowało, tak że nie mogła ona o-
puścić domu. Widząc jednak zdener­
wowanie przyjaciółki, pani Mc Arthur 
poprosiła swego męża, by odwiózł on 
panią Cowler do matki. Tak się też 
stało. Obydwoje powrócili następnego 
A-ieczoru do miasteczka. Pani Mc Ar­
thur wyczekiwała już z niecierpliwo­
ścią swego męża, gdyż stan zdrowia 
ivh dziecka znaczne się pogorszył. W 
międzyczasie powrócił także pan Cow 
ler z podróży i gdy dowiedział się od 
pani MacArtbur, co zaszło, był bardzo 
zaniepokojony i nie mógł się doczekać 
powrotu żony. Nic dziwnego zatym, iż 
bardzo się ucieszył, gdy wróciła i opo 
wiedziała mu, iż matka jej ma się juz 
o wiele lepiej. Niestety jednak, jakiś pi 
jak widział, jak pani Cowler wyjeżdża 
la z panem McArthur samochodem 
natychmiast opowiedział o tym w naj 
bliższej knajpie. Po godzinie całe mia­
sto mówiło już o tym, iż pan McArthur 
„uprowadził" przyjaciółkę swej żony. 
W dwa dni później wszyscy wiedzieli 
o powrocie „niewiernych". Opowiada­
no sobie ze wszystkimi szczegółami, 
jak to pan Mc Arthur uzyskał przeba­
czenie od swej małżonki, która wzni j 
szona padła mu w ramiona, zaś pani 
Cowler błagała swego męża, by o 
wszystkim zapomniał, poczem także 
padła mu w ramiona, przysięgając, że 
to się nigdy nic powtórzy. 

Mrs. Miller, która wcale nie przeję­
ła się plotkami, kursującymi o niej, 
była oburzona, słysząc tę historię. Kie­
dy po kilku dniach zebrało się u niej 
kilka osób, sama zaczęła mówić o 
ewym wydarzeniu. Nie wspomniała je-

dntk o plotkach, lecz opowiedziała 
czystą prawdę. I o dziwo! Ci sami lu­
dzie, którzy tak chętnie rozpuszczali 
złośliwe plotki na ten temat, nie mniej 
gorliwie zaczęli szerzyć prawdę. Już 
następnego dnia całe miasteczko pra­
wie znało prawdziwy przebieg całej hi­
storii i w ten sposób pani MiHer przy­
czyniła się do rehabilitacji ctterech 
ludzi. 

Kilka dalszych prób tego rodzaju po­
twierdziło to doświadczenie. Mrs. Mil­
ler zajęła się energicznie tymi sprawa* 
mi. Skoro tylko powtarzano jej jakąś 
plotkę, zadawała sobie wiele trudu ab/ 
wybadać prawdę, którą natychmiasf 
gorliwie zaczynała szerzyć. Ludzia, 
którzy nie plotkowali ze zlej woli, leci 
z nudów, byli .wdzięczni za każdy te­
mat, który można było powtórzyć. Re-
zulatat był taki, iż wkrótce w małym 
miasteczku szkockim atmosfera była 
zupełnie oczyszczona. 

Gdy Mrs. Miller po pewnym czasie 
przeniosła się znów do Londynu i tutaj 
znalazła starych i nowych znajomych, 
zauważyła, iż w olbrzymiej stolicy 
brytyjskiej plotkuje się nie mniej zło­
śliwie, jak w prowincjonalnym mia­
steczku szkockim. Wtedy wpadła ona 
na pomysł stworzenia klubu auty-plot-
karskiego. 

Po niedługim czasie klub liczył 
znaczną ilość członków, których jedy 
nym zadaniem jest sprawdzanie każ­
dej plotki o której się dowiedzą, i sze­
rzenie prawdy, czyli zwalczanie plot­
ki plotkami. Trzeba przyznać, iż ten 
klub w ciągu dziesięciu lat swego ist­
nienia uczynił wicie więcej dobrego dla 
niektórych ludzi, aniżeli niejedno to­
warzystwo dobroczynności. Nie jest 
on strzeżony przez żaden patent i za­
leca się naśladownictwo w innych mia­
stach... 
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Zgon ś.p. Al. Świętochowskiego 
po trzytygodniowej , ciężkiej chorobie 

Warszawa, 25 kwietnia. 
(PAT) Po 3-tygodniowej upartej 

walce z chorobą odszedł od nas w 
90-ym roku życia ś. p. Aleksander świę 
łochowski, historyk, krytyk i filozof, 
człowiek, który byl symbolem epoki. 
Jego wpływ na młodą inteligencję w 
epoce w której został zrusyfikowany 
uniwersytet byl wręcz nieobliczalny. 
Wielki indywidualista,'ideowo związa­
ny z ruchem pozytywistycznym, we 
wszystkich swych wystąpieniach pu­
blicznych bronił praw człowieka. 

Po ciężkiej grypie, na którą zapadł 
przed miesiącem, nastąpiło poważne o-
słabienie serca i, mimo wysiłków leka­
rzy, po trzech tygodniach uporczywej 
walki, w której organizm nie chciał się 

k o r z y s t a ) z c u d o w n y c h 
z d o b y c z y t e c h n i k i 

poddać nastąpił koniec. Jeszcze jednak 
do ostatnich dni ś. p. Świętochowski był 
niemal całkowicie przytomny. 

• • • 
W związku ze zgonem ś. p. Aleksan­

dra Świętochowskiego — Zarząd Miej­
ski w Łodzi wysłał w dniu wczoraj­
szym na ręce rodziny Zmarłego depeszę 
treści następującej: 

„Świętochowscy — Gołotczyzna, pocz 
ta Ciechanów. Z powodu zgonu ś. p. 
Aleksandra Świętochowskiego, wielkiego 
pisarza polskiego, bojownika prawdy 1 
krzewiciela szczytnych Ideałów społecz­
nych, pierwszego laureata nagrody lite­
rackie] miasta Lodzi, wyrazy głębokiego 
współczucia składa 

Zarząd Miejski w Lodzi". 

n o ż y k i i a p a r a t y »JECLIPSE« 
eq r e w e l a c j a w g o l e n i u 

Wznowienie wykładów 
na wyższych uczelniach 

w Warszawie 
Warszawa, 25 kwietnia. 

Na Uniwersytecie Józefa Piłsudskie­
go i innych wyższych uczelniach w 
Warszawie wznowiono dziś wykłady i 
zajęcia po przerwie wielkanocnej. 

Na podstawie zarządzenia ministra 
oświaty, bieżący rok akademicki będzie 
zakończony w dniu 30 czerwca r. b. Rada 
wydziałowa wyznacza już terminy koń­
cowych egzaminów dorocznych. 

Na wydziale prawnym Uniwersytetu 
Józefa Piłsudskiego egzaminy rozpoczę­
ły się w dniu 2 czerwca r. b. 

i o b r o t ó w . - W . f l f c T i r S z f e DallSS?™ 
Paryż, 25 kwietnia. 

(PAT) Po porannym posiedzeniu ra­
dy gabinetowej, na którym ustalono w 
najważniejszych zarysach zasady planu 
prac gospodarczych rządu i ustawodaw­
stwa dekretowego, premier Daladier u-
dzielił dziennikarzom szeregu \vyjaś-
nień, w których podkreślił, jako naczel­
ne zadanie polityki gospodarczej obec­
nego rządu, wzmożeni"; produkcji i obro­
tu. Premier wyszedł z założenia, doku­
mentując to bardzo plastycznie przykła­
dami, że Francja jest krajem o najmniej­
szej w tej chwili wydajności pracy w 
Europie, a wobec sytuacji finansowej, 
która przy 250 miliardach franków rocz­
nego dochodu narodowego wymaga prze 
znaczenia 110 miliardów rocznie na wy­
datki państwa i samorządu, tylko wzmo 
żenię produkcji i wzmożenie obrotów 
może przywrócić równowagę gospodar­
czą kraju. Premier wskazał, że z za­
gadnieniem tym wiążą się wszystkie za­
gadnienia polityki zagranicznej, a nawet 
wewnętrznej, oświadczając, żc jeśliby 
Francja nie zechciała w przyszłości pra­
cować więcej, to w pewnym momencie 
znajdzie się wobec sytuacji bez wyj* :\a, 
której jedynym rozwiązaniem byłby sy­
stem totalny. Dla wzmożenia produk-
cji i obrotów zapowiedział premier re­
formy w dziedzinie ustawodawstwa o 
czasie pracy, wskazując, że poza przed­
siębiorstwami, w których zastosowany 
jei?t system pracy taśmowej i gdzie 40-
gedzinny tydzień pracy musi być utrzy­
many bezwzględnie, w całym szeregu 
innych przemysłów należałoby postano­
wienia dotychczasowe złagodzić 1 

PRZYWRÓCIĆ 45-GODZINNY T \ -
DZIEŃ PRACY. 

Dalej w celu przywrócenia równowagi 
finansowej premier zapowiedział pod­
wyższenie różnych podatków i opłat, 
podkreślając jednak bardzo mocno, że 
n'c zamierza bynajmniej wprowadzić 
podatku od kapitałów, ani stosować ża­
dnych podatków, któreby mogły w ja­
kiś sposób utrudnić, czy też hamovae, 
wzrost produkcji. Zapowiedź że ocze­
kiwane zwiększenie ciężarów podatko­
wych w drodze dekretu będzie przepro­
wadzone w sposób najbardziej oslr v.ny 
i rozważny, tak aby nie utrudniać obro­
tu kapitałów i wzrostu produkcji, /;iobi 

powiedziane już w projekcie piemiera czołowych polityków, b. ministrów soc-j 

nie wrażenie. Przewidywane lósszc-, wał się zjazd okręgowy partii socjalisty umniejszenia wydatków państwa i sa-
rzenie obrotu kredytowego w kraju, za-jcznej. Na obrady te przybył szereg m 0 r ządu , jedna tylko droga polityki go­

spodarczej pozostaje dla Francji, t. j . po­
większenie dochodu, czyli wzmocnienie 
produkcji i obrotów. B. min. spr. wewn. 
p. Marx Dormoy wystąpił z obszernym 
przemówieniem politycznym, w którym 
przedstawiając ostatnią zmianę gabinetu 
wskazał, żc przy kryzysie tym na tle 
kwestii pełnomocnictw nastąpiło rozprę­
żenie wewnętrzne frontu ludowego. Nie 
mamy poco ukrywać, oświadczył Marx 

Bluma, i jednoczesne bardzo mocne pod 
kreślenie, że rząd stoi na stanowisku 
UTRZYMANIA WOLNEGO OBROTU 
DEWIZOWEGO i UKŁADU TRÓJ­
STRONNEGO Z ANGLIA I AMERYKA, 
odbiło się odrazu dodatnim echem w ko­
łach finansowych 1 na giełdach francu­
skiej i londyńskiej, na których funt an­
gielski ze 166 franków za funt spadł w 
ciągu kilku godzin do 161 a nawet 160 
franków za funt. Reakcja ta tymbardziej 
jest znamienna, że w ciągu ostatnich 3 
dni, zanim stały się wiadome wytyczne 
programu finansowego rządu, kuży ł w 
kolach finansowych szereg pogłosek 
idących nieraz bardzo daleko i powodu­
jących bezustanne chwianie się kursu 
franka. Premier Daladier oświadcze­
niem swym, udzielonym niemal na od-
jezdnym do Londynu, przywrócił spo­
kój na giełdzie i zabezpieczył się przed j 
niespodziankami z tej strony w czasie 
rozmów londyńskich, które objąć mają 
również tematy finansowe. 

Paryż, 25 kwietnia. 

ialistycznych z b. ministrem spr. wewn. 
Marx Dormoy i b. ministrem gospodarki 
p. Spinassc. B. premier Blum, który 
był również na kongres ten zaproszony, 
liadcslał list, w którym, życząc zebra­
nym pomyślnych obrad, tłumaczy swo­
ją nieobecność 'wyczerpaniem po cięż­
kim wysiłku, jakiego musiał dokonać na 
stanowisku premiera, oraz tragedią oso­
bistą, t. zn. utratą żony, która zmarła 
w r. ub., a które to przejścia głęboko Dormoy, front ludowy jest poważnie 
nadwyrężyły jego siły fizyczne i moral­
ne. List prem. Bluma przyjęty został 
przez obradujących gorącymi oklaska­
mi, którzy owacją na cześć nieobecnego 
prezesa partii zamanifestowali swe sym­
patie pod jego adresem. Zasadnicze 
przemówienia polityczne wygłosili b. 
min. p. Marx Dormoy, b. min. pracy Fe-
vrier i b. min. gospodarki p. Spinasse. 
P. Spinasse w swoim przemówieniu sta­
nął zasadniczo na tym samym niemal 
stanowisku podstawowym, na którym 
stanął prem. Daladier w dzisiejszym 
swym oświadczeniu dla prasy. P. Spi-

nadwyrężony w parlamencie. Front lu­
dowy, według oświadczenia Marxa Dor­
moy, żyje jednak w dalszym ciągu w 
kraju i dowodem tego są wybory uzu­
pełniające, które się odbywają bezustan-
ku. W stosunku do obecnego gabinetu 
p. Marx Dormoy zapowiedział, że par­
tia w dalszym ciągu ma zamiar ustosun­
kować się do gabinetu p. Daladier i do 
premiera obecnego' z jak największą ob­
iektywnością. Niech p. Daladier idzie po 
drodze wyznaczonej przez wybory z ro­
ku 1936 — powiedział p. Marx Dr rmoy, 
— niech spełnia swój obowiązek,'a par­
tia socjalistyczna będzie mu wtedy 

(PAT) W niedzielę w Lyonie odby- nasse wskazał, że wobec niemożności udzielać poparcia, 

WSPÓLNA OBRONA IMPERIÓW 
francuskiego i angielskiego. — Narada Hore Belisha z gen. Gamelin. — 

Przed wizytą ministrów francuskich w Londynie 
Paryż, 25 kwietnia 

(PAT) Premier Daladier I min. Bop-
net przygotowują się do rozmów l o n d y u ; ^ ' ^ , " , ^ 

sce, jakie w rozmowach londyńskich bi­
dzie zajmowała kwestia współdziałania 
militarnego Francji, szczególnie w d/ie-

nym do pewnego stopnia znaczeniu dla 
dalszego rozwoju współpracy francusko 
angielskiej. 

Zaznaczyć należy, że minister wojny 
Hore Belisha, który w drodze powrot­
nej z Malty i Rzymu do Londynu zatrzy 
niał się na 21 godziny w Paryżu, poza 
rozmowami z premierem Daladier odbył 
dłuższą rozmowę z szefem sztabu głów­
nego obrony narodowej, gen. Gamelin, 

ła w kołach finansowych bardzo dodat-lwobec którego podkreślił wydatne miej-

w u , . . v , w . . w . y . « i wzajemnej pomocy 
sklch w sposób bardzo dokładny, co o b r o n i e o b u i l l i p e r , 0 W t francuskie-
swiadczy nie ty ko o szerokim zakresie g 0 j a t l g j e i s k j e K 0 . Z drugiej strony przy-
tych rozmów, ale również o Ich zwro t - ! j a z d h d'affalres francuskiego w 

Rzymie Blondela, który, korzystając z 
chwilowej przerwy w rozmowach fran-
cusko-włosklch, wywołanej wyjazdem 
hr. Ciano do Tirany na ślub króla Zogu, 
przybył do Paryża, aby poinformować 
rząd bezpośrednio o dotychczasowym 

'przebiegu rozmów, wskazuje, żc donio-

Najmniej uwydatniają się dotychczas 
przygotowania do strony gospodarczo-
finansowej rozmów londyńskich, aczkol­
wiek dzisiejsze uchwały rady ministrów, 
obejmujące zasadnicze wytyczne progra 
mu finansowego rządu, wywołały przy­
chylne echo w kołach finansowych Lon­
dynu. W tych warunkach w kolach po­
litycznych Paryża oczekują z duża dozą 
optymizmu na wyniki rozmów londyń­
skich, choć Uczą się ?. tym, że komuni­
kat, jaki zostanie wydany po zakończe­
niu tych rozmów, przyniesie niewiele 
konkretnych szczegółów. Rozmowy te 

słą rolę obok zagadnień militarnych bę- będą miały charakter przeważnie pouf-
dą z natury rzeczy odgrywały za^ad-lny, choć będą sięgały bardzo głęboko W 
nienia Morza Śródziemnego, stosunki z ustalenie planów przyszłej współpracy. 
Włochami i kwestia hiszpańska, 
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bitwa w Chinach 
stoczona będzie w strefie Hankou.—Chińczycy zgromadzili pół miliona 

żołnierzy. — Marsz Japończyków na Hankou 
Szanghaj, 25 kwietnia. 

(PAT.) W streiie Hanczou toczą się 
nadal zaciekle walki. Jak "przewidują, 
na odcinku tym stoczona będzie najwięk 
sza bitwa obecnej wojny. Posiłki japoń­
skie napływają ciągle zarówno z półno­
cy, jak z południa. Skoncentrowane już 
w tej strefie wojska japońskie liczą 160 
tys. ludzi przeciwko 500 tys. Chińczy­
ków. Jak przypuszczają, dowództwo ja-
"polskie nic zadowolili się sukcesem lo­
kalnym, lecz starać się będzie o zada­
nie Chińczykom decydującego ciosu. 
Chińczycy, walczą z ogromną brawurą. 

Szanghaj, 25 kwietnia. 
(PAT) Większe oddziały wojsk ja­

pońskich wylądowały w niedzielę na 
lewym brzegu Jangtse w pobliżu Hoszien 
o' 60 mil od Nankinu. Już w ciągu dnia 
wczorajszego oddziały te posunęły się 
O' 30 kim. na zachód i zajęły miejscowo­
ści Hanszan na drodze do Czaohsien. 
W tutejszych japońskich kołach wojsko­
wych twierdzą, że Japończycy podejmą 
niebawem forsownv marsz na Hankou. 

Tokio, 25 kwietnia. 
(PAT) Władze Jokohamy prowadzą 

•narady z sekcją do spraw cudzoziem­
ców ministerstwa spraw wewnętrz­
nych w sprawie aresztowania lotnika 
amerykańskiego Melvina Gibbona. Wła­
dze, które zamierzały początkowo trak­

tować Gibbona jako jeńca wojennego, 
porzuciły tą myśl. gdyż lotnik nie nale­
żał już do chińskich sił zbrojnych w 
chwili aresztowania, które nas^piło na 
terytorium japońskim.. Wydaje się prze­
to mało prawdopodobnym, aby proku-
jajor zdołał zebrać dostateczną jjość 
"flnnwh. nbv w.«7r7nĆ nnsteoownnu' sn-

Protest Związku Legio-
n stów w Krakowie 

przeciwko namaści na p e m i F ć 
zmarłego sen. Bobrowskiego 

K r a M w , 25 kw ie tn ia . 
Zarzqd okręgu Zwłqzku I egionistów Polsk ich 

I komenda oddziału 1 p. p, l e c pol . w Krakow ie 
ogłos i ły protest p rzec iw umieszczeniu przez re-
dakcię „ S ł o w a " wi leńskiego w numerze 107 z 
dnia 21 kw ie tn ia I93S r. napaści l i r . Hieronima 
Tarnowsk iego na świotlan.7 pam'cć zmarłego se­
natora dra Emila Hobrowskiogo, bo jown ika o 
niepodległość Polsk i 1 wyzwo len ie ludu, kawale­
ra orderu V i r t u t i M l l i t u r l I Innych odznaczeń 
wo jennych, of icera 4 p. p. legionów polskich. 
Komun ika t ten s tw ierdza z całą stanowczości : ! , 
te ś, p- senator dr F iu i l Bob rowsk i nfe t y l ko nie 
brat żadnego udziału w wypadkach l istopado­
w y c h 1923 roku na ul icach K rokowa , lecz czy ­
ni ł wszelk ie w y s i ł k i , i.by nie dopuścić do star­
cia t ł umów z wo jsk iem. Jego g łównie zasługa 
by ło , że te tragiczne w y p a d k i zostały z loka l i ­
zowane 1 opanowane. 1 

Odznaczeń! Krzyżami 
Zasługi 

-/ . Warszawa, 25 kwietnia. 
'o Zarządzeniem Pana Prezydenta Rze­
czypospolitej odznaczeni zostali: Złotym 
J^rzyżem Zasługi za zasługi na polu pra-
'4y społecznej p. Helena Salska w Pabia­
nicach. 
r Za zasługi na polu pracy samorządo­
wej: Ignacy Matuszewski w Warsza­
wie. 

Za zasługi na polu pracy zawodowej 
Marla Dąbrowska z Lodzi. 

Demonstracja w Budapeszcie 
przed konsulatem czeskim 

Budapeszt, 25 kwietnia. 
(PAT) Po wczorajszej wielkiej mani 

"festacji ligi rewizjonistycznej przeciw­
ko traktatowi w Trianon usiłowała gru­
pa manifestantów przedrzeć sie pod kon 
sulat czechosłowacki. Silny oddział po­
licji zdołał rozproszyć manifestantów. 

Znowu trzęsienie ziemi w Turcji 
Ankara, 25 kwietnia. 

(PAT) W prowincji Kirschir dało się 
odczuć nowe trzęsienie ziemi. Wstrzą­

som towarzyszą silne grzmoty podziem­
ne. Z wielu miejscowości donoszą o 
znacznych szkodach wyrządzonych 
przez wstrząsy. 

dowe na podstawie japońskiego kodeksu 
karnego. W tych warunkach wydaje się 
rzeczą prawdopodobną, że władze ja­
pońskie zezwolą Gibbonowi odjechać na 
parowcu amerykańskim, który opuszcza 
Jokohamę 28 kwietnia. 

Tokio, 25 kwietnia. 
(PAT) Pomiędzy Japonią i W. Bry­

tanią doszło do porozumienia w spra­
wach ceł morskich w Szanghaju. Pro­
wizoryczny tekst układu został podpi­
sany przez ambasadora brytyjskiego i 

japońskiego wiceministra spraw zagra­
nicznych, po czym przesłano go do osta­
tecznej aprobaty do Londynu. Jak przy­
puszczają, ostateczne zawarcie układu 
nastąpi jeszcze przed końcem miesiąca. 

Walencja zbombardowana przez powstańców 
Marynarz angielski zabity.—18 milionów pesetów w złocie wpadło 

w ręce wojsk gen. Franco 
Saragossa, 25 kwietnia. i go z Castellon i miało być przewiezio-

(PAT) Wojska gen. Franco, mimo|ne do innego oddziału. Powstańcy za-
zaciętego oporu rządowców, posuwają 
się naprzód wzdłuż drogi z Castellon do 
La Piana. Oddziały gen. Franco przekro 
czyły Alcala de Chivert i straże prze­
dnie doszły już do Torre Blanca. W cza 
sie tych walk w ręce powstańców wpa­
dła wielka ilość materiału wojennego i 
wielu jeńców. M. in. zdobyto 4 czołgi 
fabrykacji sowieckiej i dwie baterie ar­
tylerii przeciwczolgowej. W rece po­
wstańców wpadło 14 samochodów cię­
żarowych z ładunkiem pomarańcz i 4 
samochody ciężarowe z transportem 18 
milionów pesetów w złocie. Złoto to wy 
wieziono z oddziału Banku Hiszpańskie 

władnęli tym transportem złota bez naj 
mniejszego wysiłku, albowiem szofer sa 
mochodu ciężarowego nie wiedząc o 
tym. że szosa już jest od 24 godzin obsa 
dzona przez wojska powstańcze, wje­
chał na nią i wpadł prosto w ręce wy­
suniętych placówek powstańczych. 

Wśród jeńców wziętych do niewoli, 
blisko 600 należało do brygady między-

Kobiety po w ie lok ro tnych ciążach uzyskują na­
der ł a twe i bez t rudu wypróżn ien ie oraz p r a w i ­
d łowa przemianę mater i i przez używanie codzten 
nie pól szWanki naturalnej wody gorzkie j r r a t i -
c lszka-Józeła. - Zapyta jc ie Waszego lekarza 

narodowej. Jeńcy ci należą do 20 naro­
dowości. Mimo bardzo niesprzyjających 
warunków atmosferycznych z powodu 
zalegającej gęstej mgły, lotnictwo po­
wstańcze skutecznie współdziałało z od 
działami piechoty hiszpańskiej i legioni­
stami na odcinku Mont Alban i pod Al-
lepuz, jak również i wzdłuż drogi, pro­
wadzącej ku morzu. . 

Walencja, 25 kwietnia. 
(PAT) Ofiarami dzisiejszego bombar 

dowania miasta przez samoloty po­
wstańcze padło 30 zabitych i 50 ran­
nych. Jedna z 'bomb wybuchła w pobli-
iżu statku angielskiego „Celtistar"; zabi­
jając jednego marynarza i raniąc trzech". 

Komunikacja kolejowa i pocitowa z Litwą 
— — BI *—' ~ „ . mm » 

Rokowania polsko-litewskie rozpoczęły się wczoraj w Kownie 
Kowno 25 kwietnia wodzenia w jej pracach, wyrażam prze! mosferze wzajemnego zrozumienia w 

T w s z y s t Ł moje najżywsze życzenia, Augustowie i służyć mają obecnie udo-
b? te™żywlone bVłv duchem po ' — « * » — « « * v w * 

(PAT) Dziś o godz. 12-"ej nastąpiło 
otwarcie rokowań polsko-litewskich w 
spra\vie^^HWiiłfmk*cJK^ telefo­
nicznej i leSagraSiczHCj, Na. wstępie ger 
neralny^ilyffc&torił^^ Biru-
tawlcziuś, wygłosi! przemówienie powi­
talne: 

Panowie! Jest dla mnie miłym obo­
wiązkiem powitać w imieniu dyrekcji 
komunikacji litewskich w tej sali delega 
tów polskich, przybyłych do Kowna, na 
obrady w sprawie komunikacji poczto­
wej, telegraficznej, telefonicznej i radio­
telegraficznej. Po podpisaniu w Augu­
stowie porozumienia, dotyczącego k°mu 
nikacji pocztowej, telegraficznej, telegra 
ficznej i radiotelegraficznej, jak również 
komunikacji kolejowej, drogOwei i po­
wietrznej pomiędzy poselstwem polskim 
w Litwie i urzędami polskimi oraz po­
między poselstwem litewskim w Polsce 
a urzędami litewskimi powstała między 
obu krajami kwestia rozszerzenia tych 
komunikacji i udostępnienia ich ogółowi. 
Celem tej konferencji jest więc przepro 
wadzenie narad w sprawach, dotyczą­
cych komunikacji pocztowej, telefonicz­
nej, telegraficznej i radiotelegraficznej 
oraz w. razie potrzeby komunikacji po-

.rozumienia i aby donro wadziły do po­
zytywnych rezultatów między naszymi 
dwoma krajami. Równocześnie wyra­
żam pod adresem panów delegatów pol 
skich szczere pragnienia, by pobyt ich 
w Litwie był. czego pragnę, przyjemny 
i by wrażenia, jakie wvniosa były ko­
rzystne. 

W odpowiedzi na przemówienie dyr. 
Birutawlcziusa, zabrał glos dyrektor de­
partamentu min. poczt i telegrafów inż. 
KrzyszkOwskI, wygłaszając następujące 
przemówienie: 

Panie dyrektorze, panowie. Pragnę 
przede wszystkim podziękować panu 
dyrektorowi za mile słowa powitalne, 
skierowane do delegacji polskiej, przy­
byłej z Warszawy dla celów, które pan 
dyrektor bW już łaskaw wyszczególnić 
w swym przemówieniu. Pragnę przy tej 
sposobności specjalnie podkreślić w I-
mieniu całej delegacji wdzięczność na­
szą i bardzo miłe wrażenie, jakie odnie­
śliśmy, gdy wczoraj zaraz na wstępie 
spotkali nas, na ziemi litewskiej przed­
stawiciele litewskiej komunikacji pocz­
towej. Zdajemy sobie sprawę, że roz-

i stępnieniu szerokiemu ogółowi obywa­
teli obu krajów rezultatów tego porozu­
mienia. Pragnę zapewnić pana dyrek­
tora, że delegacja.polska przybyła do 
Kowna z pełną I silną wolą dołożenia 
wszelkich starań, aby w obopólnym 1 
zgodnym porozumieniu osiągnąć pożą­
dane rezultaty t. \. uruchomienie służby 
pocztowej i telekomunikacyjnej w naj­
szerszym tego słowa znaczeniu. Panie 
dyrektorze, Jestem upoważniony przez 
ministra poczt A telegrafów R. P. prze­
kazać najlepsze pozdrowienia dla pana 
osobiście oraz życzenia osiągnięcia jak 
największych rezultatów w rozpoczyna 
jącej się dziś konferencji, która w swym 
pozytywnym wyniku będzie jednym z 
ogniw dalszej normalizacji sto*ai/xów 
miedzy naszymi obu krajami. 

Po wspólnym śniadaniu w ftotfclu Me 
tropc-I, delegacie przystąpiły do obrad. 

wietrzriej, aby doprowadzić do konkret- j mowy, które będziemy tu wspólnie z ko 
nych wyników — podpisania układów I misją litewską prowadzić, są dalszym 
w tej dziedzinie. Zvcząc konferencji po-'krokiem porozumienia, zawartego w at-

Autobusy z Li twy do Polski 
zostoim w Ł t a s r ó r f c e uruchomione 

Suwałki, 25 kwietnia. 
Władze litewskie udzieliły już zezwo 

lenia na uruchomienie linii autobusowej 
prowadzącej do granicy polskiej wzdłuż 
trasy: Szyrwinty — Mejszagoła — 
Kalwaria — Trakiszki — Orany. 

W związku z tym w najbliższym cza 
sie podjęte zostaną prace ziemne zwią­
zane z przebudową szosy Suwałki — 
Szypliszki. Na roboty te wyasygnowa­
no już odpowiednie fundusze. 

Adw. Muszkat skazany 
b i < b d w o lala w n ę z i e n a s u 

Warszawa, 25 kwietnia. 
•W dniu dzisiejszym sąd okręgowy w 

Warszawie ogłosił wyrok w sensacyj­
nej sprawie adwokata Jakuba Muszkata, 
oskarżonego o ukrywanie w mieszkaniu 
swoim kupca, Alireda Zielonego, który 
był poszukiwany przez władze wojsko-
jwe za pośredniczenie przy zwalnianiu 
'rezerwistów od ćwiczeń. Zielony zo­

stał następnie skazany przez sąd woj 
skowy na półtora roku więzienia. Sąd, 
po rozpatrzeniu sprawy, uznał oskarżo 
nego adw. Muszkata winnym ukrywa 
nia przestępcy I skazał go na 2 lata wię­
zienia, nakazując natychmiastowe aresz 
towanie go na sali sądowej do czasu 
złożenia kaucji 15.000 złotych. 

Ziszczenie toru 
kolejowego 

na granicy pohko-Htewskiel 
Wilno, 25 kwietnia. 

Na odnowionych niedawno torach 
kolejowych pomiędzy stacją Jewie.po 
stronie litewskiej a granicą polską, nie-
wykryci na razie sprawcy zniszczyli na 
znacznej przestrzeni połączenia telefo­
niczne i telegraficzne, zrywając prze­
wody i wywracając słupy oraz roze­
brali na przestrzeni kilkudziesięciu me­
trów szyny i podkłady kolejowe. 

Hore Beiisha opuścił Paryż 
Paryż, 25 kwietnia. 

(PAT) Angielski minister wojny Hore 
Beiisha opuścił dziś o 12.18 lotnisko 
Le Bourgct pod Paryżem, udając się sa­
molotem do Croydon. 

Paryż, 25 kwietnia. 
(PAT) Przed wyjazdem z Paryża 

brytyjski minisjer wojny Hore Beiisha 
odbył dłuższą rozmowę z szefem szta­
bu generalnego gen. Gamelin. 

Zgon b. premiera czeskiego 
Praga, 25 kwietnia. 

(PAT) B. premier czechosłowacki 
Franciszek Udrzal zmarł dziś po krótkiej 
chorobie, przeżywszy lat 72. Zmarły był 
premierem od lutego 1929 r. do paździer-

U f e J B S r r, 
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Echa pożaru fabryki B-ci Bukiet 

isja zbada przyczyny pożaru 
Według prowizorycznych obliczeń straty łącznie wynoszą około 2 mil ionów z ł . 

Straż ogniowa musi mieć k i lka a larmowych te lefonów 
Donosiliśmy wczoraj obszernie o 

wielkim pożarze, który wybuchł w nie­
dzielę, krótko po godzinie czwartej nad 
ranem i strawił prawie całkowicie czte­
ropiętrowy, gmach fabryczny iirmy Bra­
cia Bukiet, — położony przy ul. 6 Sierp­
nia 58/60. Z całego gmachu pozostała 
tylko kondygnacja parterowa, na która 
zwaliły się maszyny i stropy ze wszyst­
kich pięter górnych. Jak donosiliśmy, w 
chwili największego natężenia ognia ru­
nęła również ściana iabryczna, druzgo­
cąc położony w jej sąsiedztwie dom 
mieszkalny Stanisławy Nowakowskie! 
i wzniecając na rumowisku pożar; po­
nadto od ognia ucierpiała nieruchomość 
Przy ul. Pogonowskiego 51, gdzie znisz­
czony został częściowo dach i górne pię­
tro trzypiętrowej oficyny, mieszczącej 
szkołę. 

Na pogorzeli urzędowała wczoraj ko­
misja techniczno-śledcza, w skład której 
weszli przedstawiciel prokuratury, na­
czelnik nadkom. Polak i kom. Kowal­
czyk, z wydziału śledczego, inż. Kaban 
.2 ramienia urzędu wojewódzkiego, inż. 
Sochaczewski z inspekcji budowlanej, 
inż. Kalinowski i nacz. Kos — ze straży 
ogniowej, Inż. Skusiewicz z inspektoratu 
Pracy i inż. Weinberg z elektrowni, jako 
rzeczoznawca - elektryk. 

Komisja nie prowadziła badań celem 
ustalenia przyczyny wybuchu ognia, zaj-
nmąc się wyłącznie stanem samych 
murów po pożarze i związaną z tym 
kwestią bezpieczeństwa mieszkańców 
posesyj sąsiednich. 

W wyniku tych prac komisja wydala 
zarządzenie usunięcia w ciągu trzech 

„Sini pozostałych części murów od sttOi 
i:y ul. 6 Sierpnia do pierwszego pięt ta, 

Wykwal i f ikowani, robotnicy pod riiodpfiH 
wiedzialnym kierownictwem prowadzą 
iuż te ryzykowne roboty. 

Kwestię ustalenia miejsca wybuchu 
ognia i zbadania przyczyn pożaru komi­
sja odłożyła do dnia dzisiejszego. 

Ustalenie strat 
Przedstawiciele zainteresowanych 

towarzystw ubezpieczeniowych doko­
nali wczoraj pobieżnych narazie obliczeń 
strat, jakie poniosła firma. Obliczenia 
te nie mogły być dokładne, gdyż nara-
zle, aż do ukończenia prac komisji śled­
czej, budynek jest pod nadzorem policji. 

Straty taksują się w pierwszym za­
rysie na ok. 1.300.000 zł. na szkodę sa­
mej firmy. Ponadto zniszczenia spowo­
dowane przez pożar w sąsiedztwie oce-

.niane są na ok. 200.000 zł., co czyni ra­
zem, jako sitmę strat, spowodowanych 
Przez pożar — około półtora miliona 
złotych. 

W towarze najwięcej strat powstało 
Przez spalenie półfabrykatów w farbiar-
"I I wykończalni, gdyż ten dział fabryki 
Pracował również zarobkowo i miał licz­
nych klientów ze strony mniejszego 
Przemysłu. Kilkudziesięciu przemysłow­
ców straciło w ogniu półfabrykatów na 
około 400.000 zł. Oczywista, że wszyst­
kie ie towary były ubezpieczone. 

Lokatorzy małego domu przy ulicy 
6 Sierpnia 64 stracili w ogniu cały swój 
dobytek 1 dach nad głową. Straty są dla 
judzi niezwykle dotkliwe, choć wyraża­
ją się stosunkowo małymi' sumami. 
W szkole przy ul. Pogonowskiego zni­
szczone zostało częściowo urządzenie 
sal na III piętrze. 

VI. pluton straży pożarnej czuwał 
leszcze przez cały dzień wczorajszy na 
zgliszczach spalonego budynku. Zależnie 
°d podmuchów wiatru lub prądów po­
wietrznych — pojawiały się na pogo­
rzelisku ognie. Dwukrotnie straż gasiła 
Wybuchające większe już plomjenie. Po­
dobnie zajęły się nowym ogniem rumo-

•wiska domu przy ul. 6 Sierpnia 64.. 
Tkalnia, mieszcząca się na parterze 

Pod stropem betonowym — jak wspo­
minal iśmy— nie uległa zniszczeniu. 

nic przez firmę wkrótce uruchomiony. 
Z 5 0 0 robotników, pozbawionych skut­
kiem pożaru pracy — około 150 wróci 
do swej pracy w tkalni. Część p o z b a ­
w i o n y c h pracy zatrudni firma w innych 
działach, lub p r z y porządkowaniu gru­
zów. 

Uszkodzony aparat 
telefoniczny 

Na wstępie naszej relacji wczoraj­
szej o tym katastrofalnym pożarze 
wspomnieliśmy, iż straż ogniowa przy­
była na miejsce ze znacznym opóźnie­

niem. Trudno w takich wypadkach ope­
rować ewentualnościami, ale jeśli zwa­
żyć, jak wielkie znaczenie ma szybkie 
przybycie strażaków na miejsce, jak 
wielki nacisk kładzie na ten moment kie­
rownictwo każdej straży,a naszej szcze­
gólnie i jak pod tym względem jest na­
sza straż sprawna — twierdzić można, 
że gdyby nie to opóźnienie, możeby uda­
ło się o wiele więcej uratować z płoną­
cego objektu. Wspomnicśliśmy również, 
że opóźnienie to nie powstało z winy 
straży, ale że było skutkiem fatalnego 
uszkodzenia, jakiemu uległ w centrali 
straży aparat telefonu Nr. 8 — telefonu 

Wskutek rekordowego powodzenia na żąda­
nie P. Ti Publiczności, przedłużono Jeszcze tylko 
na kilka dul występy 

w k a w i a r n i 

STRZELIŁ DO ŻONY, 
która go opuściła.—Sąd skazał Grójeckiego 
na półlora roku więzienia z zawieszeniem 

W dniu 8 marca w domu przy ulicy | Oskarżony obszernie opowiadał o 
Gdańskiej 2 5 usiłował Szlama Grójecki J swej chorobie i przeżyciach rriałżeń-
zastrzelić z rewolweru swą żonę. U - skich, skarżąc się, że żona go opuściła 
zbrojoną dłoń Grójeckiego podbił sąsiad!właśnie wtedy, gdy zachorował, 
i dwa strzały, które padły, chybiły. I Sąd uznał stan afektu i skazał Gró-

Wczoraj Grójecki odpowiadał przed \ jeckiego na rok i 6 miesięcy więzienia 
sądem okręgowym za usiłowanie zabój­
stwa. 

Oskarżony jest szczupły i wymize-
rawaiiy. Jak wyjaśnią, cierpi na gruźli- Bronili adw. Saclinowiczi Lilkcr. (1) 
cę. • I • 

alarmowego, pod który każdy z łodzian 
wie, że może w każdej porze wezwać 
straż do ognia. 

Dowiadujemy się, że nie tylko portier 
płonącej fabryki, ale liczni przechodnie, 
ludzie zamieszkali w sąsiedztwie i t. d. 
— nakręcali bezskutecznie w ciągu kil­
kunastu minut ową „ósemkę" — nie mo-

! gąc zrozumieć co się stało — że nikt 
pod tym numerem nie odpowiada. Apa­
rat był zepsuty!-

W tym stanie rzeczy nasuwa się dla 
naszej straży wręcz nakaz zainstalowa­
nia jeszcze Jednego, Jeszcze dwóch bo­
daj aparatów, oznaczonych również jed­
nocyfrowymi numerami, pod które moż­
na będzie dzwonić w razie alarmu poża­
rowego. Każdy aparat, a tymbardziej 
telefon, jest z natury rzeczy instrumen­
tem wysoce skomplikowanym'. Ka'żdy 
aparat może się zepsuć. Ale nie może 
wielka Lódź, ze swymi iabrykanii 
i z zagrożonymi domami w sąsiedztwie 
tych iabryk, być wyłącznie uzależniona 
od tego jedynego aparatu! Z szerokich 
rzesz nikt nie wie, że jest telefon Nr. 
1 9 5 . 0 0 — centrala telefoniczna straży, 
— gdzie również można zgłaszać mel­
dunki. I właśnie w niedzielę, wskutek 
tego, że tylko pod jeden aparat wszy­
scy się dobijali — fabryka płonęła przez 
blisko pół godziny bez ratunku! 

Jesteśmy przekonani, że wkrótce tęn 
brak aparatów rezerwowych do wzy­
wania straży będzie usunięty. To bę­
dzie lekcja po niedzielnym pożarze, 

z zawieszeniem wykonania kary. * • * 
Rozprawie przewodniczył sędzia Wi - | Dziś o godz. 12 w południe rozpoczy-

śniewski. Oskarżał prók. Komorowski, na na pogorzeli pracę komisja, która ba­
dać będzie przyczyny wybuchu ognia. 

Początek 
10 wieoz. 

Orzeczenie o płacach fryzjerów 
będzie ogłoszone przez inspektorat pracy w dniu dzi­

siejszym. — Nowe umowy zbiorowe 
Donosiliśmy już o uchwałach, jakie 

zapadły w związku zawodowym robot­
ników przemysłu pończoszniczego w 
sprawie zgłoszenia protestu przeciw o-
rzeczeniu nadzwyczajnej komisji roz­
jemczej. Mimo, iż termin wnoszenia 
sprzeciwu upływa dopiero w dniu 21 ma 
ja, ZPZZ postanowił przyśpieszyć tę 
sprawę. W związku z tym dziś odbę­
dzie się posiedzenie przedstawicieli za­
rządów organizacyj zawodowych, na 
którym opracowany będzie jednolity 
tekst memoriału w tej sprawie: Zwią­
zek klasowy, który reprezentuje siły po 
mocnicze, sprzeciwu nie wnosi. 

Jak się dowiadujemy, sprzeciw bę­
dzie doręczony przez specjalną delega­

cję, która ustnie jeszcze wyluszczy w mi 
nisterstwie stanowisko robotników. 

Zatarg w zakładach fryzjerskich w 
Lodzi, który wynikł na tle żądań pra­
cowników, by zarobki wypłacane były 
ryczałtem, a nie od obrotu, został Jak 
wiadomo przekazany do rozstrzygnię­
cia okręgowemu inspektorowi pracy. Po 
nieważ obie strony zgodziły się na ar­
bitraż — strajk został bezpośrednio 
przed świętami Wielkiej Nocy przer­
wany. 

Jak się dowiadujemy, orzeczenie ar­
bitrażowe wydane zostanie w dniu dzi­
siejszym. Ponieważ był to arbitraż do­
browolny — orzeczenie obowiązywać 
będzie natychmiast obie strony. 

Uchwały szoferów łódzkich 
Żądają uzależnienia koneesyj od zawarcia 

umowy zbiorowej 
W dniu wczorajszym odbyło się wal 

ne zebranie kierowców — członków 
związku zawodowego automobllistówtcesje od zagwarantowania układem zbio 
w Lodzi, na którym przyjęto charakte­
rystyczną rezolucję, dotycząca motory­
zacji kraju. 

W rezolucji tej zw>ązek stwierdza, 
że rozwój motoryzacji można osiągnąć 
przez: udzialenie szeregu zniżek i ulg 
przy nabywaniu nowych samochodów, 
obniżkę cen benzyny, budowę nowych 
ulepszonych dróg oraz przez troskę o 
pracownika. 

wydawaniu koneesyj na przewozy za 
robkowe urzędy uwarunkowywały kon 

rowym pracownikom minimum płac. 
Przy przyznawaniu zniżek podatko­
wych na nabywane nowe samochody 
prywatne należy uwarunkować to za­
trudnieniem wykwalifikowanego perso­
nelu i ustalonym minimum wynagro­
dzenia. 

Poza tym uchwalono rezolucję, w 
której zebrani domagają się zawarcia 
układu zbiorowego w przedsiębior­
stwach samochodowo-ciężarowych' w Ponieważ kierowcy nie sa w stanie 

a Jedynie została uszkodzona przez za-jsąmi zapewnić sobie warunków egzy-[zakresie transportu towarowego, 
lanie wodą. Ten dział produkcji zosta-Istencji, zebrani domagają sie. by przy! 

Komisja iachowa w przemyśle włó­
kienniczym, która pracuje nad określę 
niem norm obsługi maszyn, skończyć ma 
swe prace dopiero w dniu 31 maja. W 
związku z tym, jak nas informują, orga 
nizacje zawodowe włókniarzy postano­
wi ły w bieżącym tygodniu wystoso­
wać do ministerstwa opieki społecznej 
memoriał, prosząc, by władze, nie cze­
kając na zakończenie prac komisji facho 
wej, we własnym zakresie wydały re­
gulamin dla delegatów fabrycznych, ople 
rając się na tych materiałach, jakie zo­
stały przekazane ministerstwu Już przed 
kilku miesiącami. 

• • * 
W związku ze zbliżającym się sezo­

nem budowlanym robotnicy zatrudnie­
ni w cegielniach łódzkich wystąpili z 
żądaniem zawarcia nowego układu pra­
cy. Dotychczas robotnicy otrzymywali 
wynagrodzenie od każdego wyproduko 
wanego tysiąca cegieł, obecnie zaś żą­
dają płac dniówkowych. Dziś odbędzie 
się w tej sprawie konferencja w inspek­
toracie pracy. 

Układ zbiorowy, obowiązujący w 
przemyśle metalowym, Jest niejednoli­
cie Interpretowany przez przemysłow­
ców 1 na tym tle często dochodzi w os­
tatnich tygodniach do zatarjgów. Celem 
uregulowania tej sprawy i wyjaśnienia 
wszystkich spornych punktów, okręgo-
w y inspektor pracy zwołał konferencję 
dwustronną na jutro. (1) 

W y d a w n i c t w o „REPUBLIKA" 
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5 0 : 5 0 
Pan ylcc-premier Kwiatkowski w niedzieli; 

w Katowicach potwierdził w proste] formułce 
swe dążenie dn takiej przebudowy Polski, aby 
jej ludność miejska i wiejska ilościowo były so-
ble równe: „50:50". 

Zbyt wielka jest rola p. vlce-prem. Kwiat­
kowskiego w Irstoril gospodarcze] ostatniego 
kilkunastolccia Polski, aby cyfry „50:50" trak­
tować jako elegancje Jego stylu. Nie można 
wytpić, iż — o tyle o Ile chodzi o sferę jego 
wpływów na tok rzeczy — wszystko będzie 
uczynione, aby owq „formułkę" zrealizować. 

Mało kto zdaje sobie chyba dzisiaj sprawę| 
z tego istnego przewrotu, jaki trzeba przebyć,' 
aby na tę proporcję (50:50) zamienić relaclę! 
dzisiejsza. Gdyby sięgać do porównań hlsto- 1 

rycznych — musielibyśmy przebyć mnie] więcej 
taka drogę przełomu socjalnego I gospodarcze­
go, jaki przebyła Anglia w ostatnich paru dzie­
siątkach lat, poprzedzających koniec wojen na­
poleońskich. Mamy bowiem dojść mniej wiccej 
do r e l a c j i l u d n o ś c i o w e ] A n ­
g l i i z roku 1815, k : cdy na 6 miln. ludzi za­
trudnionych na roli i w górnictwie, już siedem 
miln. pracowało w handlu, przemyśle I nawiga­
cji. 

Trzeba wczytywać się' w historię ekonomicz­
na tego czasu, aby zrozumieć, Jakie wielkie, po­
wiedzmy, potężne, zmiany muszq się dokony­
wać, Dby kra] rolniczy doszedł do takiego stanu 
rzoczy. 

Retcru]qc w tych dniach odczyt vlce-mln!stra 
dra Rosego, wygłoszony w Towarzystwie Ekono­
mistów na temat dróg uprzemysłowienia Polski 
n nawiązujący właśnie do programu, nazywa­
nego tu przez nas „50:50" — zwracaliśmy uwa­
gę na obliczenia prelegenta, wedle których dln 
realizacji owej „formułki" trzeba przez lat dwa­
dzieścia inwestować do dwóch miliardów zło­
tych w urządzenia przemysłowe. 

Znamy zespół faktów, który się popularnie 
przyjmuje Jako ten, który współdziałał w rea­
lizowaniu się formułki „50:50" w Angl'l. A więc: 
zwycięstwo w wojnie z kontynentalnym dyk­
tatorem, które utrwaliło władanie Imperium, 
wynalazki techniczne etc. 

Jeżeli Jednak wierzyć nadwyraz autorytaty­
wnemu i fachowemu świadectwu Uionografa owe­
go okresu, HalevytygO — nie rozstrzygnęły tego 
ani warunki polityczne, ani socjalne, któro by­
najmniej nie wykazywały równowagi, ani ele­
menty ekonomiczne. Rozstrzygnęły fakty rzę­
du emocjonalnego I p s y c h i c z n e g o . 
Dla przyczyn których analiza lest zapewne nie 
łatwa — hommo sapiens zamieszkały na wys­
pach nagle w stopniu rzadko spotykanym po­
czął się wykazywać swymi właściwościami jako 
h o m m o o e c o n o m l c u s . 

Śmiemy przeto wyrazić sąd. że dla realizacji 
formułki „50:60" trzeba Jak najploczolowiclcj 
pielęgnować te wszystkie elementy, które mo­
gą tymi właściwościami „naładowywać" klimat 
gospodarstwa polskiego, a napewno — Ich nic 
niszczyć. Wcale nic wątpimy, że świetny po­
lityk ekonomiczny, autor formułki „50:50", liczy 
się z tymi konlccznośclami. Dr. A. Z. 

rsemysl ołismfczny 
w ctiręgu łódzkim 

Sytuacja fabryk barwników okręgu 
łódzkiego kształtowała sie w marcu 
pod znakiem dalszego wzmożenia za­
trudnienia i produkcji, która rozmiara­
mi przekroczyła stan z marca r. ub. 
Poprawa ujawniła się również w roz­
miarach zbytu, który wzrósł w znacz­
nym stopniu nietylko w porównaniu z 
miesiącem poprzednim, lecz także w 
stosunku do marca r. ub. Należy to tłu­
maczyć faktem, że sezonowe wzmoże­
nie popytu, które normalnie przypada 
na luty. w roku sprawozdawczym prze 
sunęło się na marzec. Pewnemu pogor­
szeniu uległo wywiązywanie się odbiór 
cćw ze swych zobowiązań płatniczych. 
polcga.ia.ee na pewnym opóźnieniu i prze 
wlekaniu terminu zapłaty. W m-cu spra 
wozdawczym zanotować ponadto nale 
ży dość ookaźny wzrost eksportu barw­
ników, kleiu kostnego i skórnego oraz 
bieli cynkowe!. 

Rewizja gospodartz 
2 Jliemtami, Węgrami, (Rumunią i Belgią — 

SertrahtatU są iu% u> toku 
Rokowania gospodarcze polsko-nie-

mieckie, rozpoczęte w Berlinie przed 
świętami, zostały wznowione. 

Jak wiadomo, rokowania te mają na 
celu uregulowanie stosunków gospodar­
czych między obu krajami, w związku 
ze zmianami spowodowanymi przyłącze 
niem Austrii do Rzeszy Niemieckiej. 

Przewidziane po przerwie świątecz 
nej rozpoczęcie rokowań handlowych 
polsko-węgierskich zostały odroczone 
do maja r. b. W związku z tym spodzie­
wany jest przyjazd do Warszawy wę­
gierskiej komisji rządowej. 

Obrady te mają na celu rozpatrzenie 
funkcjonowania obowiązujących ukła-

Upadłość tow. ubezpieczeń „Przyszłość" 
Kto przejmie portfel upadłego towarzystwa? 

Warszawa, 25 kwietnia. 
Wydział handlowy warszawskiego 

sadu okręgowego postanowił ogłosić 
upadłość Towarzystwa Ubezpieczenio­
wego „Przyszłość!' S. A. 

Sędzią komisarzem mianowano sę­
dziego handlowego dra Szarskiego, zaś 
syndykiem upadłości adw. Pyrchow-
skiego. 

Jak wiadomo, Towarzystwo „Przy­
szłość S. A." było już zachwiane od pe­

wnego czasu 1 prowadzone były per­
traktacje o jego sanację przez udzielenie 
milionowej pożyczki z funduszów KKO. 
Projekt ten nie znalazł jednak aprobaty 
władz naczelnych, wobec tego musiano 
ogłosić upadłość. 

Obecnie istnieje projekt przejęcia 
portfelu Towarzystwa „Przyszłość S. 
A." bądź przez poznańskie towarzystwa 
ubezpieczeniowe, bądź też przez zwią-| 
zek wszystkich KKÓ. 

dów gospodarczych oraz ewentualne 
wprowadzenie do nich pewnych zmian 
lub uzupełnień. 

W związku z przewidywanymi w 
niedługim czasie wspólnymi obradami 
polskiej i rumuńskiej komisyj rządo­
wych kontroli obrotu towarowego, biu­
ro komitetu rady handlu zagranicznego 
opracowało materiały, dotyczące wyko 
rzystania dotychczasowych warunków 
polityczno-handlowych eksportu z Pol­
ski do Rumunii. 

Spotkanie delegacyj polskiej i rumuft 
skiej nastąpi we Lwowie. Przygotowa­
ne są również materiały negocjacyjne 
do rokowań handlowych z Dania, które 
mają objąć rewizję obowiązującego u-
kładu kontyngentowego. 

Wreszcie biuro komitetu traktatowe 
go zakończyło zbieranie materiałów, do 
tyczących możliwości zwiększenia wy­
wozu z Polski do Belgii. 

Materiały te potrzebne są w związ­
ku z ewentualnością rozpoczęcia roko­
wań handlowych z Belgią, które odbę­
dą sie w Warszawie. 

Odpowiedź gdańskim 
Praemystowtsy łódzcy zrywają stosunki handlowe z firmami gdańskimi 

* . . . . . , , • „ « _ I l i . . . i* : „ , ł . . n „ l / v < Przed kilku dniami donieśliśmy o noi dwuznacznie dawał to do zrozumienia 
wej akcji hitlerowców gdańskich, skie 
rowanej przeciwko Żydom. Na wszyst­
kich sklepach, domach towarowych i 
przedsiębiorstwach handlowych na tere 
nie wolnego miasta Gdańska, wywieszo 
no tabl ;czki z napisami „.Juden nicht 
erwiinscht" oraz „Juden haben kelnen 
Zutritt". Według praw,, obowiązujących 
obecnie w Gdańsku, każdy Żyd, prze­
kraczający próg niemieckiego przedsię­
biorstwa, może być natychmiast aresz­
towany. 

Zarządzenie to wywołało w Łodzi 
duże poruszenie. Gdański rynek bowiem 
znajduje się niemal w 100-procentowej 
zależności od przemysłu łódzkiego, któ­
ry na miejscu posiada swych przedsta­
wicieli. Hitlerowcy gdańscy zamierzali 
w ten sposób, m. in. wywrzeć presję na 

list zbiorowy firm gdańskich do łódz 
kich firm przemysłowych, w którym 
wskazywano, żc ponieważ przedstawi­
ciele łódzkicli fabryk nie mają prawa 
przekraczania progu przedsiębiorstw 
gdańskich, należy ich jaknajprędzej 
zmienić. 

To niesłychane żądanie o tyle jesz­
cze zasługuje na podkreślenie, że 
Gdańsk korzysta w Łodzi z bardzo du­
żych kredytów. Fabryki łódzkie, udzie­
lając kredytów muszą posługiwać się 
ludźmi, do których maja zaufanie. Nic 
dziwnego.więc, żc akcja hitlerowców 
gdańskich wywołała w Łodzi zupełnie 
.-.rozumiałc i słuszne oburzenie. 

Wczoraj po południu odbyło sie no-
siedzenic właścicieli i pełnomocników 
najpoważniejszych zakładów przemysłu 

łódzki przemysł, by odwołał swych wełnianego, bawełnianego, jedwabnicze 
przedstawicleli-Żydów 1 zaangażował \ go i pończoszniczego w Łodzi, na któ-
na ich miejsce Niemców gdańskich. Nie' ivm omawiano powyższa sprawę. W 

najbiedniejszym 

Kryzys włókiennictwa estońskiego 
Liczne niewypłacalności w branży trykotażowej 
W przemyśle włókienniczym Estonii | i iym ustaleniu faktycznej konieczności 

zauważyć się dają ostatnio przejawy I takiego importu, 
kryzysu. Przyczyną tego stanu rzeczy" , N a decyzję ministerstwa gospodarki 
« i o k „ . , a t . . , . , i « ! C~„A~U t , / w . c . . ~ . n < wpłynął m. inn. szereg niewypłacalności 
me jest bynajmniej spadek konsumcjl, w ł ó k i e n n l c Z y C h i przedsiębiorstw 
lecz nadprodukcja w najważniejszych włókienniczych, zwłaszcza w branży 
działach tej gałęzi gospodarki estońskiej, trykotażowej, które w ostatnim czasie 
Celem opanowania kryzysu minister-,sprowadziły z zagranicy maszyny no 

wyniku dyskusji uchwalono jednOglóś 
nie wystosować do wszystkich firm 
w Gdańsku, będących klientami prze­
mysłu łódzkiego list zbiorowy, podpisa­
ny przez zakłady przemysłowe łódzkie 
treści następującej: 

„WOBEC NIEMOŻNOŚCI U-
TRZYMANIA BEZPOŚREDNIEGO 
KONTAKTU Z FIRMAMI GDAŃS­
KIMI ZA POŚREDNICTWEM NA­
SZYCH PRZEDSTAWICIELI, Z 
DNIEM DZISIEJSZYM WSTRZY­
MUJEMY CAŁKOWICIE WYSY­
ŁANIE TOWARU NA TEREN 
WOLNEGO MIASTA GDAŃSKA". 

(t) 

stwo gospodarki wydało ostatnio zakaz 
przywozu maszyn włókienniczych do 
Estonii. Zezwolenia przywozu na ma­
szyny wydawane będą w bardzo ogra­
niczonych rozmiarach i tylko po dokład-

woczesnej konstrukcji. Przedsiębiorstwa 
te finansowane były przez prywatne 
banki estońskie, które, w obliczu zary­
sowującej się nadprodukcji odmówiły 
udzielania dalszych kredytów. 

Przed otwarciem Targów Poznańskich. 
Już za kilka dni (1 maja) zostaną 

otwarte XVII Targi Poznańskie. Od sze­
regu tygodni trwają na terenie targo­
wym intensywne przygotowania do po­
mieszczenia b. licznych eksponatów, 
któie szczelnie wypełnią wszystkie pa­
wilony. W ostatnich dniach dyrekcja 
Targów była zmuszona oddalić kilka­
dziesiąt zgłoszeń, które napłynęły po 

terminie i których z braku miejsca nic 
było można uwzględnić. W roku bieżą­
cym udział wystawców zagranicznych 
będzie wyjątkowo znaczny, co stanowić 
będzie znaczną atrakcję nietylko dla 
naszych kół handlowych, ale i dla sfer 
przemysłowych, w których interesie 
le iy zwiedzenie stoisk pokrewnych firm 
zagranicznych. 

Zwyżka polskich akcyj. 
na giełdzie brukselskiej 

Zwyżka polskich akcyj na giełdzie 
brukselskiej, która nastąpiła przed świę 
taml wielkanocnymi uległa w ub. tygod 
nlu konsolidacji. I tak np. akcje „Electrl-
clte de Cracoyle" zwyżkowały w ciągu 
kwietnia o 45 proc. Ostrowca — o ok. 
35 proc. Silna tendencja polskich akcyj 
tłumaczona jest na giełdzie brukselskie] 
doskonałymi wynikami zakładów prze­
mysłowych polskich, w których Inwesto 
wane są m. in. kapitały belgijskie. 

Rynek cegły 
Ceny cegły w marcu r. b. nie wykazywały 

tendencji zwyżkowej , utrzymując się na pozio­
mie nieco niższym od ustalonego poprzednio 
przez władze administracyjne. 

W . cegielniach t. zw. roboty ziemne, t. ] . ko­
panie I szychtowanlc, które w marcu są zazwy­
czaj zaawansowane, w roku bieżącym rozpo­
częto z dużym opóźnieniem. Pozostawało to * 
związku ze znacznymi zapasami cegły, zarówno 
wypalone] ]ak 1 surówki, które nagromadziły 
się w cegielniach oraz w związku z małym oży­
wieniem, Jakie cechowało rynek na początku se­
zonu. 

W przemyśle ceramicznym zawarta została 
umowa, regulująca kwestię płac robotniczych. 
Umowa ta utrwaliła płace na sezon roku bieżą­
cego na poziomie stawek zeszłorocznych, z P*" 
wnym wyrównaniem, nie przekraczającym <"* 
niektórych zresztą tylko cegielń 5 proc. 

-^u\ 
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Giełda pieniężna 
Warszawa, 25 kwietnia, 

Na dzisiejszym zebraniu giełdy walutowo-! 
dewizowe] w Warszawie tendencja dla dewiz! 
była słaba, zwłaszcza dla Paryża, przy obrO' 
tach małych. Notowano: Amsterdam 295.25, 
Bruksela 89.45, Kopenhaga 119.10, Londyn 26.44, 
Nowy Jork 5.30, Nowy Jork kabel 5,30.25, Oslo 
132.90, Paryż 15.99, Praga 18.41, Sztokholm 
136.25, Zurych 121.90. Bank Polski płacił za do­
lary amerykańskie 5.27, kanadyjskie 5.25, ilorc< 
ny holenderskie 294.25, franki francuskie 15.69,] 
szwajcarskie 121.40, belgi belgijskie 89.20, gul' 
deny gdańskie 99.75, funty angielskie 26.35, pa­
lestyńskie 25,95, korony czeskie 12.50, duńskie 
117.55, norweskie 132.25, szwedzkie 135.60, l iry 
włoskie 23, marki fińskie 11.25, niemieckie 103, 
nemlcckic srebrne 113. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym tendencja była] 
mocniejsza, przy obrotach ograniczonych. No­
towano) Bank Polski 116.50, Węgiel 29.75, L I I 
popy 71, Ostrowiec 56.25—56.50, Starachowice;] 
39—38.75. Żyrardów 65.75. 

P A P I E R Y P R O C E N T O W E . Dla papierowi 
procentowych tendencja była również mocniej-] 
sza, przy większych obrotach 4 1 pół proc. po 
życzka wewnętrzna. Notowano: 3-proc. Inwe^ 
stycyjna I em. 84, seria 92.75, I I em. 82.75, 4-
proc. dolarowa 43, 4 I pół proc. wewnętrzna 
65.75, 4-proc konsolidacyjna 69, 4 1 pół proc. 
ziemsk'e 64.75, 5-proc. W a r s z a w y z r. 1933 
71.50. 5-proc. Łodzi z r. 1933 — 65.25, 5-proc 
Radomia z r. 1933 — 58, 6-proc. obligacje m, 
Warszawy V I emisja — 76.25, V I I I I I X emlsja| 
— 73. 

W obrotach pozaglcłdowych dokonano nnstę-] 
pulących łransakcyj: 3-proc. państwowa renta] 
ziemska odcinki po 1.000 złotych — 55—54.50, 
po 500 złotych — 57, Rudzki 10.75 w płaceniu. 
Sprzedano przymusowo 10 akcyj Towarzystwa 
Ubezpieczeń ..Piast" nominalne] wartości 100 
zł. każda po 5.25. 

Zeznania Michalskiego 
Oskarżony twierdzi, że padł ofiara ludzi, którym ślepo ufał 
Warszawa, 25 kwietnia. 

W dniu dzisiejszym w sensacyjnym 
procesie karnym byłego dyrektora de­
partamentu podatkowego Ministerstwa 
Skarbu, Pawła Michalskiego, 1 b. posła 
Idzikowskiego w dalszym ciągu zezna­
wali kolejno oskarżeni. 

Największa jednak sensacja dnia by-

Z G I E Ł D Y Ł Ó D Z K I E J . 
Na wczorajszym zebraniu 

dzi notowano: 

25 kwietnia 1938 roku.] 
giełdowym w Lo' 

sprzedaż kupno 
em. 84,25 83.75 
em. 83,00 82.50 

42,75 42,50 
69,50 69,25 
66,00 65,75 
70,50 70,25 

116,50 116,00 

lo kilkugodzinne przemówienie oskarżo­
nego b. dyr. Michalskiego, który składał 
zeznania. 

Michalski nie przyznaje się do zarzu­
canej mu winy. Mówi, Iż padł ofiara 
ludzi, którym ślepo wierzył i zaufał. Mi­
chalski mówi obszernie o swej karierze 
urzędniczej, którą rozpoczął jako niższy 

Zgoda pomiędzy Anglią i Irlandią 
Zakończenie wojny celnej. — Irlandia wzmocni obronę granic 

Londyn, 25 kwietnia. 
(PAT) Irlandzki premier, de Valera, 

przeprowadził wczoraj trwającą 7 go­
dzin konferencję z ministrem dominiów, 
Macdonaldem. Układ brytyjsko-irlandz-
ki, który zostanie podpisany w dniu dzi 
siejszym, ogłoszony zostanie oficjalnie o 
godz. 18-ej. W tutejszych kołach polity­
cznych twierdzą, iż układ ten zawiera 
następujące punkty: W. Brytania i Irlan­
dia znoszą wprowadzone-z chwilą roz­
poczęcia wojny celnej między tymi pań­
stwami cło ochronne i Irlandia trakto­
wana będzie w tej dziedzinie podobnie, 
jak inne dominia, na zasadzie układu 
zawartego w Ottawie. W. Brytania 

sprowadzać będzie irlandzkie produkty 
rolne, podczas gdy Irlandia importować 
będzie angielskie wyroby gotowe i pro­
dukty przemysłowe, które począwszy 
od roku 1931 sprowadzała przeważnie z 
Niemiec i Stanów Zjednoczonych, 

Ponieważ z chwilą ustania wojny 
celnej zwolnią się w Irlandii wielkie su­
my, przeznaczone dotychczas na premie 
eksportowe, Irlandia zobowiązuje się 
przeznaczyć pieniądze te na rozbudowę 
ważnych strategicznych punktów w 
kraju. W zamian za to W. Brytania zo­
bowiązuje się wycofać swe garnizony z 
trzech takich punktów w Irlandii, która 
przejmie odtąd obronę swego kraju, po 
nosząc jednak za to koszta. 

Inwestycyjna I 
Inwestycyjna I I 
Dolarówka 
Konsolidacyjna 
Wewnętrzna 
Konwersvjna 
Bank Polski 

Tendencja utrzymana. 
Z C I E Ł D Y Z B O Ż O W E J 

Zyto 21.25—21.75. Seradela 27.50-29.50] 
Ziemniaki 4.00—4.50. Reszta notowań bez zmia-J 
ny. Tendencja spokojna. 

K u r s y p o r ó w n a w c z e w a l o r ó w 

Delegacja kombatantów francuskich 

Nazwa papieru Dziś Wczo­
raj 

Przed 
mles. 

Przed 1 
roklen, i 

3o/n Inw. 1. em. 84.— 83.63 62.— 65.50 I 

4 ' / ? % W e w n . 65.75 65-75 65-50 

5o/ n Konwers. 70.50 70.50 59.25 1 

Dola rowka 4 3 — 42-50 4 1 . — 44.501 

4 i / v Li Ziem. 64,75 64.75 62.— 52'~l 
5o / n L .Warsz . 1933 71.50 71.75 6 9 — 

5o/„ L. Łódz. 1933 64-25 63.— 51.751 

Bank Polski 116.50 115.50 111.50 100.— 1 

Lilpop 7 1 . — 65.50 13.351 

Zj rardów 65.75 65.75 68-50 4 6 — 1 

s k ł a d a h o ł d p r o c h o m 
Kraków, 25 kwietnia. 

(PAT) Dzisiaj w nocy pociągiem z 
Warszawy przybyła do Krakowa ceiem 
złożenia hołdu prochom Marszalka Jó­
zefa Piłsudskiego i zwiedzenia kopca na 
Sowińcu — delegacja kombatantów fran 
cuskich, w której skład wchodzą: Leon 
Bcrthicr, zastępca skarbnika gen. Unii 
Narodowej Kombatantów, Marcel W i -
che®i»bd,.-skarbnik'gen* Stowarzyszenia 

W i e l k i e g o M a r s z a ł k a 
Główn. Inwalidów Woj., Paul Bentin, 
skarbnik generalny Federacji Narodowej 
Inwalidów i Ofiar Wojny, Louis Cast, 
prezes Federacji Głównej b. Kombatan­
tów Dróg Żelaznych i Emil Corcil z Fe­
deracji Narodowej b. Kombatantów Re­
publiki. Z ramienia zarządu głównego 
Federacji P. Z. O. O. z Warszawy dele­
gacji towarzyszy mjr Ludyga Laskow­
ski 

Pociąg umysłowo-chorych 
1 4 0 o b ł ą k a n y c h p a s a ż e r ó w z F r a n c j i u m i e s z c z o n o 

w z a k ł a d z i e w C h o r o s z c z y 
Białystok, 25 kwietnia.] Większość chorych rekrutuje się z 

W tych dniach przybył pociągiem do] pośród członków rodzin emigrantów pol 
[Białegostoku drugi transport umysłowo 
jchorych w liczbie 140 osób, sprowadzo-
inych z Francji. Wprost z dworca, odwie­
dziono chorych w 7 autobusach do szpi-
atala psychiatrycznego w Choroszczy. 

skich, przebywających we Francji 
przeważnie młode kobiety. 

Wkrótce przybędzie do 
trzeci i ostatni transport 
chorych z Francji. 

Są to 

Choroszczy 
umysłowo-

[Nagrody za najtrafniejsze odpowiedz 
otrzymali 2 robotnicy-radiosłuchacze 
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Nowy York. Loco 8.94, maj 8.88, czerwiec 
892, lipiec 8.96, sierpień 8.99, wrzesień 9.02, pa 
Wziernik 9.04—9.05, listopad 9.05, grudzień 9.07,1 

•tyczeń 9.10, luty 9.13, marzec 9.16. 
Nowy Orlean. Loco 9.11, mij 9.01, lipiec 

9-09, październik 9.17, grudzień 9.18, styczeń 
9 2 0 , marzec 9.26. 

Liverpool. Loco 4.94, „giza" 7.10, kwiecień' 
••79, maj 4.80, „giza" 6.65, czerwiec 4.85, lipiec1 

4 - 9 1 , „giza" 6.78, sierpień 4.94, wrzesień 4.98, „gi ' 
*a" 6.78, październik 5.03, „giza" 6.90, listopad 
5-05, „giza" 6.90, grudzień 5.08, styczeń 5.10.] 
•giza" 6.96, luty 5.12, marzec 5,14, ,giza" 7.04,] 
W i e c i e ń 5.16, maj 5.18. 

Egipska Sakell. Loco8.05. ' 
Upper. Loco 5.88, ma) 5,75, lipiec 5.83, wrze 

s ' eń 5.83, październik 5.90, listopad 5.93, styczeń] 
5.99, m.-uzec 6 04. 

Brema. Loco 10.88, maj 10.25, lipiec 10.31,] 
Październik 10.59, grudzień 10.68, styczeń 10 73, 
marizec 10.83. 

W Aleksandrii giełda nieczynna. 

W dniu wczorajszym Rozgłośnia 
Łódzka ostatecznie zakończyła konkurs 
lokalny przeznaczony dla* nowych radio 
słuchaczy p, n. „Dlaczego zostałem ra­
diosłuchaczem?" 

Jak wiadomo, komisja konkursowa z 
prezesem Społecznego Komitetu Radio-
ifonizacji Kraju w Łodzi notariuszem 
Stefanem Szmidtem na czele przyznała 
Iza najtrafniejsze odpowiedzi sto cen­
nych nagród w postaci rowerów, patc-
jfonów, aparatów fotograficznych, zega­
rów, platerów i t. p. 

Między innymi dwum robotnikom, a 
mianowicie: Marianowi Staniszowi (ul. 
Słowackiego 33) i Romanowi Domżafo 
wi (ul. Zamenhoffa 6), komisja przyzna-

P.K.O. dwie kslą 
premiowane z 

głośni p. Stanisława Nowakowskiego, 
dyrektor P.K.O. w Łodzi p. Stanisław 
Jara dokonał wręczenia tych książe­
czek obu robotnikom, życząc, aby zło-
żona kwota 60 złotych uwielokrotniła 
się; a książeczki premiowane, które pod 
legają losowaniom przyniosły posiada­
czom za dobre oszczędzanie nową na­
grodę. 

Do uradowanych robotników przemó 
wił dyr. St. Nowakowski, który podkre 
Mil, iż przyznanie dużej liczby nagród 
robotnikom świadczy, że znaczny odse­
tek radiosłuchaczy to właśnie robotni­
cy, którzy docenili znaczenie radia. Bo 
dla ludzi pracy, dla których z natury 
rzeczy rozrywką jest prawie wyłączuie 
dom — radio jest obok gazety, Jedynym 
łącznikiem ze światem, jego doradcą, 

|opowladaczem i muzykiem nadwornym. 

funkcjonariusz akcyzy I kolejno po tym 
posuwał sie w górę, aż doszedł do sta­
nowiska dyrektora departamentu. 

Michalski oświadcza, iż był pierw­
szym w Polsce, który opracował zagad­
nienie dochodu społecznego. Mówi o za­
sługach swoich dla skarbowoścl 1 akcji, 
związanej z Pożyczką Narodową. 

Dalej mówi oskarżony, iż ciężko pra­
cował i że w lznanlu jego zasług odzna­
czony zosiał orderem Polonia Restituta 
i Złotym Krzyżem Zasługi. W zakoń­
czeniu dodał, Iż dziś Jest sam, przez 
wszystkich opuszczony, I że Jedynym 
majątkiem Jego Jest garnitur, który ma 
na sobie. 

Dalsze wyjaśnienia składał Michalski 
przy drzwiach zamkniętych. 

We wtorek dalszy ciąg procesu. 

Z Niemiec wolno wywo­
zić do Gdańska 

240 marek miesięcznie 
Berlin, 25 kwietnia. 

(PAT) Urzędowo donoszą o podwyż­
szeniu kwoty wolnej od ograniczeń de­
wizowej przy podróżach z Rzeszy do 
W. M. Gdańska od 180 do 240 rm. mie­
sięcznie. Dochodzi do tego normalna 
kwota 10 rm., wolna od ograniczeń przy 
przejazdach zagranice. 

Doroczne walne zebranie 
zrzeszenia kupców-detalistów 

woj. łódzkiego 
Oncgdaj odbyło sie. doroczne walne zgroma­

dzenie członków Zrzeszenia Kupców Detalistów 
woje w. łódzkiego. 

Zebraniu przewodniczył p. Henryk Lejzcro-
wicz. Sprawozdanie z działalności zarządu za 
czas ublgcły złożył p. dyr. I Tcjllch. 

Niepomyślna koniunktura gospodarcza, która 
szczególnie odczuwa kuplectwo detaliczne, od­
biła się ujemnie na stanie finansowym członków 
Zrzeszenia, a w ślad za tym na sytuacji finan­
sowej Zrzeszenia. 

W związku z wejściem w życie ustawy z 
1884 roku, na mocy które] handlem farbami mo­
gą się trudnić tylko wykwal i f ikowani kupcy tej 
branży, Zrzeszenie zorganizowało specjalne kur­
sy dokształcające, w rezultacie czego wszyscy 
uczestnicy kursów uzyskali uprawnienia do 
zajmowania się tym handlem. 

Wiele czasu I trudu poświęcał zarząd spra­
wie zjednoczenia całego kuplectwa miejscowe­
go w jedne] organizacji. Mimo poważnych trud­
ności nastąpiło ]uż połączenie trzech organlzacy] 
kupieckich, a mianowicie Zrzeszenia Kupców D e ­
talistów wo) . łódzkiego, Stowarzyszenia Kupców 
Towarów Kolonialnych oraz Stow. Kupców 
Dzielnicy Staromiejskie). W najbliższych dniach 
zwołane będzie zebranie tych stowarzyszeń w 
celu wyboru wspólnych władz. Po dyskusji 
przystąpiono do wyboru nowych władz Zrze­
szenia Kupców Detalistów wojew. łódzkiego. 
Do zarządu wybrani zostali pp.: Dobrzyński AL 
— jako prezes, Berger A., Bortner M . Dunklel-
man J . , Frlcdland E„ Frydman L. W . , Orynbaum 
Cli., Hcnlg L., Halmanowskl J„ Llchtenstein J„ 
Neuman J., Ostrowski J„ Polaków A „ Rafało 
wicz J., Radzanower Ch- M „ Rozenbaum 
Weksler H. oraz WIndman P. (y ) . 

PRZY P R Z E Z I Ę B I E N I U 

Z K L U B U I N T E L I G E N C J I Ż Y D O W S K I E J . 
W e wtorek, 26 b. m. posiedzenie Komilelu 

akcji lokalowej prey Klubie. Obecność człon­
ków komitetu obowiązkowa. 

.W czwartek, 28 b. m. zebranie klubowe, 

ofiarowane przez 
żeczki oszczędnościowe 
wkładem 60 złotych. 

Wczoraj w obecności dyrektora Roz | 

Przygody Buffalo Billa 
b o h a t e r a D a l e k i e g o Z a c h o d u 
Nr . 11 p . t . 

„ S T R Z E L C Y z G Ó R " 
u k a z a ł się w s p r z e d a ż y 

C e n a 10 g r o s z y 

A„ 

W A L N E Z E B R A N I E T O W . CHESED W E E M E S 
W ubiegłą niedzielę odbyło sic nadzwyczaj­

ne walne zebranie Stowarzyszenia Wzajemnej 
Pomocy „Chesed Weemes" w ŁodzL Zebranie 
zwołane zostało w związku z pismem minister­
stwa skarbu, które uznało akcję stowarzyszenia 
w zakresie wydawania rodzinom zmarłych 
członków jednorazowych zapomóg pieniężnych 
ze składek, zbieranych w wypadku śmierci ka­
żdego członka (po zł. 3) za działalność ubez­
pieczeniową f nakazało wobec tego działalność 
stowarzyszenia w tym zakresie zl ikwidować 
do dnia 1 maja 1938 roku. 

Przeciwko temu zarządzeniu ministerstwa 
stowarzyszenie złożyło skargę do Najwyższe­
go Trybunału Administracyjnego, ministerstwo 
zaś odmówiło wstrzymania swego zarządzenia 
do czasu rozstrzygnięcia sprawy przez N. T . A. 

Wobec tego na niedzielnym zebraniu, które 
zagaił prezes Perelman 1 któremu przewodni­
czył adw. Oslcar Aftcrgut. uchwalono zawiesić 
działalność stowarzyszenia w zakresie wyp ła ­
cania zapomóg jednorazowych rodzinom zmar­
łych członków oraz zawiesić przyjmowanie ta­
kich składek na wydawanie zapomóg. 

Zapomóg pośmiertnych -«- Jak wynika ze 
sprawozdania złożonego przez sekretarza zarzą­
du słów. St. AmseJa — wypłaciło stowarzysze­
nie, liczące 700 członków w 63 wypadkach na 
ogólną sumę 114 tys. złotych-

Jednocześnie postanowiono wszcząć dalsze 
starania o zmianę decyzji ministerstwa oraz na­
dal kontynuować działalność stowarzyszenia 
Chesed Weemes w ramach obowiązującego sta­
tutu prócz zawieszonej działalności zapomogo­
w e j . 
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K O L U M N A 
w miesiącach letnich 

Di. mi Rosencweig 
C H O R , D Z I E C I . 

Ordynu je we w i l l i własnej dawnie j 
Zabr, u l . Ko le jowa. tel . 8. 

GRYPA, PRZEZIĘBIENIE 
BOLE GŁOWY.ZĘBOWjtp, 

L E K A R Z - D E N I Y S T A 

F. KOPCfOWSKA 
8 

Telefon 232-55. 
P rzy jmu je od 10—1 i od 3—7-el. 

MASZYNA DO PISANIA? 
M K O 0LIVETTI 

Przedst. A. J. OSTROWSKI. P io t rkowtó i 

POSZUKIWANY od zaraz 
W Y K W A L I F I K O W A N Y B I U R A L I S T A na pól dnia, obez­
nany ze wsze lk im i pracami b i u r o w y m i i potrąceniami 
świadczeń. Dobre referencje wa runkowo . Zgłaszać s ic : 
Stanis ław Rotenberg, Narutowicza 35, te l . 249-80 od 3-ej 
do 4-e j . 

FRANCUSKI 
JEŻYK 

najnowsza skro 
eona metoda nau­
czania, gramaty­
ka, l i te ra tura, kon­

wersacja. 

AKCENT 
PARYSKI 

tel. 233-11. 

Matki 
Zapisujcie 
swe 
niemowlęta 
il o 

IT 

L E K A R Z - D E N T Y S T A 

przeprowadz i ł S!Q na 

Al. Kościuszki Nr. 32 
I I p. f ront , teł. 108-33. 

LEKARZ - bENTYST* 

l J i i y j m u j e od 5 do 8 po pol. 

tioflrfl&ewska 
TELEP. 121-23. 

DR- M E D . 

J . S T U P A Y 
specjalista chorób o c z u . 

P R Z E P R O W A D Z I Ł się na ul. 

Piotrkowska 123
 h\l^l% 

godz. p r zy jęć : 1—2 i 5—7, 
w niedziele i święta 10—12. 

DR. M E D . 

Z P O W O D U wy jazdu sprzedam od za­
raz 1 poko jowe mieszkanie z w y g o d a ­
mi z pe łnym umeblowaniem za dostęp­
na, cenę. Wiadomość — u l . Wólczańska 
nr. 159 m. 37. 
K A R D E X — oryg ina lny , od 2OO—300 
kar t , w d o b r y m stanie kup imy. — O f e i -
ty sub: „ K a r d e x " . 
KS IĄŻK I — lekturę szkolną — pó łk i , 
sprzedani. Te l . 215-30 od 9—11 1 2—5. 

I Lokale 
—1 

T 
POKÓJ umeblowany z osobnym we j 
ściem albo nu interes na I piętrze, — 
Pio t rkowska fi m. 25. 
POKÓJ f ron towy ładnie umeblowany, 
z u t rzyman iem do wynajęc ia , Cegieł 
niana 58 m. 8. 

OK. -UED. 

JAN P O L A K 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

I ALERGICZNE 
U L . N A W R O T 7 

TEL. 154 21 
godz, przyjęć 6—7. 

ANGIELSK IEGO udziela ru tynowany 
nauczyciel Zawadzka 21. m. 8a, t r on ' 
zastać od 4 - 8 po pot. 

ALKOPCiOWSKI 
Piotrkowska 8 

przy jmu je od godz. 1.30 — 2.30 I od 
godz. 7—8. 

Tele(on 232-55. 

Do akt Nr . K m . 674/38. 
O B W I E S Z C Z E N I E . 

Komorn ik Sądu Grodzk iego w Ł o ­
dzi, rew. 13-go zamieszkały w Łodz i , 
przy u l . Andrze ja Nr. 11 na zasadzie 
art . 602 K. P. C. ogłasza, że w dniu 
5 maja 1938 r. o godz. 11 w Lodz i , p rzy 
ul. P io t r kowsk ie j Nr. 71 odbędzie się 
publ iczna l icy tac ja ruchomości a mia­
now ic ie : mebl i , dywanu , garn i tu ru mę­
skiego i palta jesiennego oszacowanych 
na łączną sumę zł .1490.—, k tó re można 
oglądać w dniu l i cy tac j i w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyże j oznaczo­
n y m . 

Łódź, dn. 13 kwietn ia 1938 r. 
Komorn i k : (—) M . L I P I Ń S K I . 

Sprawa f. „Fc r ro -F . l ck t r i cum" p-ko 
J. Łęczyckiemu). 

J E Ż Y K Ó W ANGIELSKIEGO. FRAN­
CUSKIEGO — gruntownie udz ie lam 
Gramatyka , l i teratura, konwersacja, 
handlowa korespondencja. Te l . 262-70. 
w godzinach 2—3. 

D O K T O R 

W. BALICKA 
S i e n k i e w i c z a 5 2 

f róc Nowro t ) 
Nr. tel . 194-03 
P O W R Ó C I Ł A 

Choroby skórne | weneryczne 
p rzy jmu je_od 6—8_wlecz. 

DR. M E D . 

5 . K a n t o r 
Specj. CHOR. SKÓRNYCH 

I W E N E R Y C Z N Y C H 

UL. P I O T R K O W S K A 9 0 
Telef. 129-45. 

Przy jmu je od 8—2 I od 6—9 w l e c i 
w niedziele i święta od S—2 po pol 

POKÓJ do wyna jęc ia na b iuro . W i a 
domość: Andrzeja 5, Wypożycza ln ia 
książek. 

D O K T Ó R 

H E h T O O M K ! 
Specjalista chorób Skórnych, wene­

rycznych I seksualnych. 
TRAUGUTTA 9 , Telefon 262-98 

od 8—11-ei I od 6—9-ei wieczór 
w niedziele I święta od 9—12.30. 

POKÓJ dwuok ienny , f r on towy słonecz­
ny, z wygodami p rzy rodzinie, do odstą­
pienia. Wólczańska 10/15, I I p. f ront. 

H E B R A J S K I E G O , judais tyka, konf i r ­
macja udziela r u t ynowany nauczycie l 
po cenach n isk ich. Te l . 123-70. 

75 GR. L E K C J A francuskiego. Dyp lo ­
mowana paryżanka udziela lekc j i f r an ­
cuskiego. Lek tu ra . Konwersacja. Gra­
matyka . T lomaczenie . Ko iesponden-
cja. Pomoc szkolna. Południowa 20, 
m. 20. I-sza lewa of. parter . 

1 Rozmai te 

D R O B N E ogłoszenia w „Repub l ice" 
są naj lepszym 1 na j tańszym środkiem 
zetknięcia za in teresowanych stron. 
K to chce: 1) znaleźć lokatora lub sub 
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pokó j , 3) sprzedać • n ieru­
chomość lub rzecz, 4) kupić cośko l ­
w iek okazy jn ie , 5) dostać posadę, 6) 
wyszukać pracownika — niechaj po* 
da drobne ogłoszenie do „ R e p u b l i k i " 

W Y K O N U J E M Y p lany budowlane, kon ­
s t rukcy jne , koncesy jne oraz kosz to ry ­
sy, Łódź, P io t r kowska 104-a, Dozorca 
wskaże. 

POKÓJ umeblowany z wsze lk imi wy­
godami (centralne ogrzewanie) w ele­
ganckim domu przy intel igentnej ro­
dzinie dla jednej osoby do wynajęc ia. 
Oglądać można do godz. 4 po południu 
A l . Kościuszki 57. m. 18. 

r i Posady 
"f 
I 

•.A 

P O T R Z E B N Y f ryz je r . Zgłosić się Pio t r 
kowska 39. 

P O S Z U K I W A N Y pracownik do zak ła­
du f ryz jersk iego lub dz ierżawca, ul. 
Śródmiejska 27. 

i Kupno % 
% i s p r z e d a ż jj 

RESZTKI okazyjn ie na ubrania suknie 
kost iumy, palta itp. Sienkiewicza 29 
poprz. of., parter. 

•PSy rasowe szczenięta couckcr -spanc l , 
sprzedam. W ie rzbowa 40 m. 57 (róg Na 
ru towicza) . 

P O T R Z E B N A zdolna chemiczarka na 
stale, Praln ia, Radwańska 19. 

S Ł U Ż Ą C A z referencjami , umiejąca 
gotować, potrzebna, L i powa 20, miesz 
kanie 10. 

W O Ź N Y oraz uczeń lub uczenica, po­
trzebni do zakładu f ryz je rsk ieso, ul 
Andrzeja 27-a. 

1 N a u k a j 
i i w y c h o w a n i e % 

R U T Y N O W A N A nauczycielka muzyk i 
(moskiewskie konserwator ium) udziela 
lekcy i g ry foi tepianowej oraz francu­
skiego po d łuższym pobycie w Pary 
źu. G. Hurw icz - Sz ty l l e rowa, Aleja 
1-eo Maia 9, m. 6. 

MYDEŁKO DO ZĘBÓW 

F A B R Y C Z N A posesję w Ł o d z i zamie­
n imy na takąż lub plac w Warszaw ie . 
Te l . 208-24. 
24 K W I E T N I A 1938, zaginął piesek p in-
ozerek suczka cięty ogonek 1 uszy, 
czarna podpalana. P rzyp rowadz i ć za 
wynagrodzen iem. Zgierska 92, Ma tys 
Janowski . 

Zagubione dokumenty 

G O L D Z I E Sinolęskiej skradziono 2 
k w i t y lombardowe Nr.Nr. 325098 i 
325666, w y d . przez Warszawsk ie- To ­
w a r z y s t w o Pożyczkowe , 

IRENA BOŻYK, Franciszkańska 113 
zgubi ła legi tymacje Szko ły Gospodar­
c z e j 

Z A G I N A Ł weksel p ła tny 27 kwie tn ia 
1938, w y s t a w c a Fi l ip iak, u l . K w i c c z y -
sta Nr. 1. Wekse l został un ieważniony. 

Czystość 
przy jmu je cyk l inowanie . d ru towan ie 
f ro terowanie oraz sprzątanie biur, 

pokoi . Czyszczenie szyb. 
P I O T R K O W S K A 44. telelon 167-45. 

Ceny konku rency jna 
MM 

SZYJĘ WYKWINTNIE 

BIELIZNĘ MĘSKĄ 
po cenach bardzo niskich. 

Przyjmują również wszelkie 
reperacje 

ul. 6-go Sierpnia 76 
m, 16, III p. 

• 

l 
TAJEMNICA ŻELAZNE] KASY 
UKAZAŁ SIĘ Nr . 25 

SENSACYJ­
NYCH PRZYGÓD „LORDA LISTERA" 
— Każdy zeszyt stanowi oddzielną całość — 

C e n a 10 g r o s z y . 

H a r t ¥ D f c k s o n 
P R Z Y G O D Y K A N A L I K O W E G O C Z Ł O W I E K A 

MM6 Skradziony testament 
już ukaza ł się w s p r z e d a ż y . Cena 10 gr. 

Każdy zeszyt stanowi oddzielna, całość. 

Dźwiękowe Kino 

RZEDWIOSNIE 
Ż e r o m s k i e g o 7 4 - 7 6 

t e l . 1 2 9 - 8 8 
DoJ. t ramw. 0, 5, 6, 8. do rogu 
K O P E R N I K A l Ż E R O M S K I E G O 

D z i ś p r e m i e r a ? 

Dziś generalny atak na wasz nerw! Sensacja humoru. 

S z c z e ś l i w a 
W roli główne}: H. GROSSÓWNA I ST. SIELAfśSKI. 
Następny program: „KLUB KOBIET" w roi. gf! DANIELLE DARRlEUX 
Ceny miejsc: I m. 1.09 gr., II m. 90 gr.. III m. 50 gr. 
Kupony ulgowe po 70 groszy z prawem zajmowania dowolnych miejsc na wszystkie seanse z wyjątkiem niedziel i świąt 
Początek przedstawień w dni powszednie o godz. 4-ej pp., w niedzielę i święta o godz. 12-ej. 

Redakcja 1 Administracja, Plotrki 
dział m ie l sk i : 133-23; dziat gospod 

>wska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19.' — Te le fony: Administracja: 122-14. Redakcja: Sekretar iat Redakcl i 127-24 
arczy: 211-66; dział spo r towy : 18-444; sekretar iat nocny 136-43- riocznla - 180-80- Konto P. K. O. Wydawnictwo ,Republlka": 68-148 i eOO-620. 

1 PRENUMERATA 
„ R E P U B L I K I " 

• w Łodz i zł. 4.—. za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie: z przesy łką pocztową 
w Polsce zł. 5—. „Republika" 5 „ E x -
press" w Łodz i z odnoszeniem do domu 

zł- 7.— miesięcznie. 
Konto rozrachunkowe Łódź I, konto Nr. 4. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm. X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwyWych dzieli się na 10 szpp'.t po 28 mm. 

CENY O G Ł O S Z E Ń : Zwyczajne 12 gr. za w i e r s z ' m m . W tekście - 50 gr. za wier?z mm. Nu 
stronie I — zl. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. Adwokack ie ryczał tem z l . 25.-^- Drobne za słowo 15 gr. najmnie) 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za s łowo 10 gr., najmniej zł. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj­
nym z l . 2 za mi l imetr . Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne 1 tabe­
laryczne 25 proc- drożej . Za te rminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. -

Słuszne reklamacje będą uwzględniane. 
o ile wniesione będą najpóźniej w ciągu 
tygodnia od ukazania sie pierwszego 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazaniu 
sie drugiego z rzędu ogłoszenia tej sa­
mej treści co pierwsze. — O m y ł k i , które 
zflsiidniczo nie zmieniają treści oilnc*e-
nia nie upoważniają do żądania zwro tu 

zapłaty lub oowtórzenia ogłoszenia. 

ZA .wy.daw.ee: .Wy.dawn. „Republika" S& » n r . fid»< Stelan Dymek. «- Redaktor odp. St«4ao Dymek. Druk „Republiki' w Łodzi. Piotrkowska 49 I (A. 

http://wy.daw.ee

